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Czy Andrassy istotnie żąda dla GaliejL 
takiego stanowiska, jakie ma Kroacja, nie 
umiemy powiedzieć, ale faktem jest, że No- 
ica Presse w numerze ostatnim w niebogło- 
sy przeciw temu ujada, przedstawiając, że co 
innego Austrja a Węgry, Galicja a Kroacja, 
że przecie niemożna Rusinów wydawać na 
pastwę Polakom, bo w następstwie danoby 
Niemcom w Czechach i na Morawie takie 
stanowisko, jak Rusinom w G alicji!

Do Pester Lloyda donoszą z W iednia: 
„Temperatura, dla ugody zGalicją, ma byc w 
kołach decydujących bardzo wysoka, jakoż i 
Grocholski jest u góry bardzo dobrze zapi
sany. W zamian sympatja do Andrassego jest 
bardzo gorąca. Nim jeszcze Andrassy objął 
sprawy zagraniczne, Polacy zobowiązali się 
wobec niego na każdy sposób obesłać Radę 
państw a/

Andrassy rozesłał jaż  swój okólnik wstę
pny do posłów za granicą. Okólnik jest krót
ki i zapewnia, że w polityce Anstro-Węgier 
żadna nie nastąpi zmiana.

Dobrze umiadomione pisma peszteńskie 
donoszą, że zanosi się na rokowania rządu w ę 
gierskiego z kroackiem stronnictwem narodo- 
wem. Odbywały się już poza-urzędowe kon 
ferencje, których rezultat następujący: stron
nictwo narodowe niechce i niemoźe zapierać 
się swego raz ogłoszonego programu poli
tycznego; jest jednak gotową podać rękojmie, 
że z pojedynczych punktów w praktyce tyle 
upuści, ile ze stanowiska rządu węgierskiego 
niezbędnem się wydaje do wejścia w ogóle 
w rokowania. Odbędą się one w Peszcie w 
ten sposób, że mężowie zaufania stron obu 
jeszcze przed otwarciem sejmu kroackiego 
roztrząsną główne punkta, w któryGh się 
różnią a ewentualnie pogodzić mają. tu 
dzież ułożą główne zarysy mesażu k r ó le w 
skiego, który w odpowiedzi na żądania sej 
mu wystosowane będzie.

Ban k roack i, Bedekowicz, udał się już 
d. 19, z Zagrzebia do Pesztu.

eksperymenta ugodowe z iunemi narodowo
ściami zarzucone i wybory bezpośrednie do 
Rady państwa zaprowadzone, przedewszyst- 
kiem w danym razie na podstawie ustawy o 
wyborach przymusowych, a następnie na mo
cy umyślnej ustawy konstytucyjnej. Polakom 
będzie w Przedlitawii nadaną taka rola jak 
Kroatom we Węgrzech; reszta narodowości 
będzie mogła życzenia swoje przedstawiać w 
Radzie państwa. Nad żądaniami ich w za
kresie politycznym, o ile do kompetencji sej
mu nie należą, przejdzie się do porządku" 
dziennego, gdyby próbowano przeprowadzać 
je po za Radą państwa. Celem Andrassego 
jest najwyższa ile możności jednorodność Ra
dy państwa z sejmem węgierskim. Mieszanie 
się jego w sprawy przedlitawskie nie jest 
przypadkowe; jako warunek przyjęcia teki 
spraw zagranicznych postawił on kategory
cznie przyznanie sobie pewnego wpływu pod 
tym względem."

Ciekawem jest, że Tagblatt nanowo pod
nosi konieczność ugody z Polakami. Powia
da on, że „moźnaby sztuczką stadjonowską 
podszczuć ruskich chłopów przeciw Polakom, 
i udawało się to po części Schmerlingowi. 
Ale choćby 37 takich posrow z Galicji się 
dostało, wyskok motłochu ciemnego, to ja
kiż byłby skutek? Prawda, że dwa tuziny 
ruskich chłopów i popów w Radzie państwa 
byłoby tyleż głosów — ale ci panowie głń* 
sowaliby z kaźdem ministerjum, ktoreby wła
śnie było u steru, dziś z Schmerlingiem, 
jutro z Hoheuwartem, A to podobno rzecz 
niebezpieczna."

Co Nowa Presse jako pewne, to podaje 
Tagespresse tylko jako możliwe. Powiada o- 
na dalej, że mylnem jest co Pester Lloyd  
donosi, że rokowania z Kellerspergiem tylko 
przerwano a nie zerwano, i że jeszcze może 
wróci. „Nie zerwano, to prawda, ale przer
wano w sposób tak ubliżający, że powrócić 
do niego niepodobna, zwłaszcza gdy jemu 
przypisują rozpuszczenie szalbierskiej pogło
ski o powołaniu Gołuchawskiego. Tagespresse 
ciągle twierdzi, że Andrassy kilkakroć kon
ferował z Auerspergiem, że w niedzielę 
przyjmował równocześnie pp. Ungra i Gla- 
sera, ale nie na to,' aby im ofiarować teki 
ministerjalne. P o ’nosi ona zresztą, że An
drassy odłożył swój wyjazd do Pesztu, i że 
dnia 30. bm. cesarz z cesarzową udadzą, się 
na dłuższy pobyt do Pesztu. (Węgrzy spo
dziewają się, że cesarstwo karnawał przepę
dzą w Peszcie, i dadzą kilka świetnych ba
lów, a na ten czas i Andrassy do Pesztu się 
przeniesie.) Tagespresse zno.wu nawołuje cen- 
tralistów do ugody z Polakami, przeciw cze
mu jednak Nowa Presse z całą zaciętością 
(i podobnie Stary Fremdbl.) występuje, po
litykę polską ciągle przezywając szachrajską, 
i oświadczając, że Polacy nikogo nie znajdą, 
ktoby z nimi w „spiski" się wdawał.

Godnem uwagi jest postępowanie Starej

Obecna sytuacja

G-dy skreślimy obraz dzisiejszej 
sytuacji politycznej w Wiedniu, to nie 
wiemy, czy do jntra nie okaże się ten 
obraz w zupełnie innem świetle. Taka 
istnieje w Wiedniu w sferach decydują
cych chwiejnośd, niepewność od czasu u- 
padku akcji ugodowej ministerstwa Ho- 
hunwarta.

Przez br. Kellersperga przedłożony 
program, przyjęto u góry dość przychyl
nie. Hrabia Beust zgadzał się, i prawie

dziś czynnych 30 przełożonych warsztatowych. 
Z pomiędzy tych przełożonych rekrutują się 
urzędnicy, a przykład wykazuje, że urzędnik 
przez swe zdolności może zostać patronem, 
jak to się stało z p. Defouruaui.

R achunkow ość utrzymywana przez urzędni
ków należących do stowarzyszenia i spółki, do
znaje tym sposobem pierwszej kontroli; nadto 
walne zebranie robotników należących do u- 
działu w dochodach, wybiera corok tajnem 
głosowaniem dwóch komisarzy, którzy wraz 
z prezydentem Towarzystwa wzajemnej po 
mocy, sprawdzają rzetelność zrobionego inwen
tarza i podziału czystego dochodu pomiędzy 
tych, którzy mają do tego prawo.

Towarzystwo wzajemnej pomocy utworzo
ne r. 1838 z robotników warsztatu p. Le- 
claire, posiadające 200.000 majątku i prawa 
osoby cywilnej, włożyło swój kapitał w przed
sięwzięcie. Nadto posiada przedsięwzięcie ka
pitał rezerwowy 100.000 fr. utworzony z od 
trącoń od tantiem dla robotników. W razie 
niepowodzenia tylko ten ostatni kapitał ucier
pieć może, ale bynajmniej nie jest odpowie
dzialny żaden z robotników osobiście. Owszem 
każdy z nich dostaje taką a nawet wyższą 
płacę jak w innych odpowieduich warsztatach.

Trzy czwarte czystego dochodu z przed 
sięwzięcia to jest 75 prc. dostają nrzęduicy i 
robotnicy, mianowicie: 50 prc. rozdziela się 
pomiędzy nich indywidualnie, stosownie do 
wysokości rocznej pensji lub rocznego zaro
bku, 25 pret. odkłada się do kasy Towarzy
stwa na em erytów ; 25 piet dostaje patron 
dyrektor p. Defouruaus prócz 6.000 fr. ro- 
cznej pensji.

Liczba stowarzyszonych, biorących udział 
w korzyściach przedsięwzięcia, wynosi 90 o- 
S(5b, Robotnicy przybrani nie należący do 
spółki, dostają o pół franka dziennie wyższe 
stosunkowo wynagrodzenie od stowarzyszonych 
ale nie mają prawa do udziału w dochodach. 
Są jednakże kandydatami do spółki. Mogą 
także być przypuszczeni do pensji e m e ry ta l-  
D0j- Uczniu pobierają najmniej . 75 cen. 
dziennie.

Prawo do pensji emerytów ma każdy 
członek stowarzyszenia wzajemnej pomocy ma
jący 50 lat wieku i 20 lat służy, albo kiedy 
w razie wypadku lub choroby stanie się nie
zdatny do praoy. Sieroty i wdowy mają pra
wo do połowy pensji. Ażeby zostać członkiem 
Towarzystwa wzajemnej pomocy, trzeba było 
być 5 lat robotnikiem w domu ,p. Leclaire, 
należeć do spółki jego przedsięwzięcia i być 
przyjętym do Towarzystwa na walnem zebra

niu. Pensja dożywotna dla emerytów wynosi 
rocznie 500 do 1.000 fr.

Towarzystwo wzajemnej pomocy udziela 
darmo lekarstw i lekarza, płaci choremu 2 1/* 
fr. dziennie przez sześć miesięcy, ponosi ko
szta pogrzebn. Towarzystwo to ma około 
21.000 rocznych dochodów.

Wartość warsztatu, jego narzędzi, ma
szyn i inweutarza w ogóle, amortyzowano za 
pomocą odtrąceń z dochodów rocznych robo
tnikom z jakich się tworzył kapitał Towa
rzystwa wzajemnej pomocy, tak, że dziś cały 
materjał domu jest w zastawie czyli własno
ścią tego Towarzystwa.

W fabryce fortepianów Borda w Paryżu, 
gdzie jest zajętych 160 robotników, i w ko
palniach węgla p. Briggsa w Whitwood, gdzie 
jest 1.200 robotników czynnych, dzieli się pa
tron z robotnikami wtedy czysteini dochoda
mi, jak dochody przechodzą 10 pr. czystego 
zysku od włożonego w przedsięwzięcie kapi
tału. W tern już liczona jest nagroda dla 
właściciela, jako zarządcy przedsięwzięcia. 
Uproszczą to rachunki i rzecz całą.

Pomimo tak sutego dla właściciela udzia
łu w zyskach, jednakże zaraz pierwszego roku 
(1867) po pi-zypuszczeniu robotników do ko
rzyści z dochodów, zamiast poprzednich 5 pr. 
miano u Iłriggsa 14 pr. czystego dochodu od 
włożonego kapitału, z czego na akcjonarju- 
szów przypadło 12 pr. a 2 pr. na robotników , 
co uczyniło około 7 i pól procent dodatku do 
ich dotychczasowego rocznego zarobku. Roku 
następnego (1868) czysty dochód z kopa u. p. 
Briggsa wynosił 16 pr- czystego zysku, z 
czego przypadało 13 pr- na akcjonarjuszó w a 
3 pr. na ‘r o b o t n i k ó w  czyli około 10 pr. do
datku do ich rocznego dochodu.

B p. Borda mieli robotnicy zaraz pier
w s z e g o  roku (1865) tego urządzenia 10 pr. 
dodatku do rocznogo swego zarobku; nastę
pnego roku 13 Dr.; trzeciego roku 17 pr.; 
c ż wartego roku 20 pr. czyli oprócz 1.800 f r .  

np. rocznego zarobku , jeszcze 360 fr. do
datku.

W czasie panowania komuny zwiedzałem 
warsztaty p. Lordaą Leelaira i tym podobne 
spółk: kapitału i pracy. Przekonałem się, że 
we wszystkich tego rodzaju domach panuje 
jak największy ład, skrzętność, zgoda, pokój 
i zadowolenie; od czasu zaprowadzenia tych 
spółek nigdzie żaden robotnik nie został uka
rany auł wydalony, właściciel w najzupełniej
szej żyje harmonii t  robotnikami, niema naj
mniejszej'trudności i  dyscypliną i inspekcją, 
zaj§ty tylko udoskonaleniem fabrykacji i jej

go przy urządzaniu drukarni, przeto gdy im 
zabrakło chwilowo zajęcia, popadli w ręce li
chwiarzy i stracili swoją drukarnię i cały 
swój kapitał na nią wyłożony.

W Paryżu przeciwnie robotnicy drukar
scy nie prędzej postanowili założyć drukarnię, 
dopóki nie zbiorą funduszu 70.000 fr., skła
dającego się z 1400 akcyj po 50 fr. każda. 
We dwa lata zebrali potrzebny kapitał, zało
żyli za jego połowę zeszłego roku drukarnię 
pod tytułem: Imprimerie noiwelle, a za dru
gą połowę szczęśliwie ją  eksploatują. Rada 
administracyjna z 20 członków, wybranych 
większością głosów na walnem zebraniu wszy
stkich stowarzyszonych, trudni się administra
cją-zakładu, i oddaje jednemu z pomiędzy 
siebie pełnomocnictwo do prowadzenia dru 
karni. Komisja weryfikacyjna, składająca się 
z 7 członków, czuwa nad dokładnością ra
chunków przez Radę prowadzonych. Każdy 
ze stowarzyszonych jest płatny za swą pracę 
mniej więcej wedle normy, przyjętej we wszy
stkich drukarniach, a z czystych zysków od
kłada się:

30 prct. na kapitał rezerwowy;
15 prct. na utworzenie kasy emerytów 

czyli inwalidów, przeznaczonej na pomoc dla 
członków, wiekiem lub chorobą do Pracy nie
zdolnych ;

5 prct. dla utworzenia kasy pożyczkowej;
50 prct. dla powiększenia wspólnej dru

kami albo dla zakupienia drogiej.
Lecz jeszcze korzystniej dla wszystkich 

stron interesowanych są urządzono spółki wła
ściciela, zarządcy i robotników, jaką np. jest 
kilkakrotnie już wspominana spółka paryzka 
malarzy domów, znana pod firmą: Leclaire, 
Defournaux et comp.

W tej spółce jest patron niezależnym 
zupełnie zarządcą przedsięwzięcia, lecz obok 
tego istnieje komitet zgody, składający się z 
5 robotników, 4 urzędników, wybranych przez 
stowarzyszonych, i z patrona, będącego z u- 
rzędu jego prezydentem. Ten komitet zajmuje 
się wszystkiemi trudnościami, zjawiająceini 
się pomiędzy patronem i robotnikami. Robo
tnik należący do stowarzyszenia, m0 ê 
być wydalony tylko przez komitet, od którego 
jednak może się odwołać do walnego zgro
madzenia stowarzyszonych. Kontrmetrów czyli 
przełożonych warsztatów, wybierają stowarzy
szeni większością głosów. Patron może ich 
zastąpić innemi; ale jeżeli nie byli usunięci 
z powodu nie moralności, skazitelności lub złe
go prowadzenia się, to mogą być na nowo 
wybrani. W przedsięwzięciu p. Leelaira jest



,|)ewną rzeczą było, iż ministerstwo Kel- 
lersperga przyjdzie do skutku. Dzisiaj 
inna jest zdaDie o tym programie; uwa
żają go za bezsons. Zmiana m.nisterstwa 
spraw zagranicznych wywołała tę zmianę 
w zdaniach. Rozbicie się misji br. Kel- 
lersperga nietyle sprowadzone zostało o- 
porem jego przeciw ugodzie z Galicją, 
co wdaniem się jego w narady z Moska- 
lofilami galicyjskimi, w celu użycia ich 
do paraliżowania Polaków. Br. Kellers- 
perg, namówiony do tych konferencji z 
Moskalafilami przez H erbsta, centiali- 
stów i redaktorów „N .'Fr Presse,“ dzia
łał wbrew tradycjom z ostatnich lat pię
ciu, ściśle przestrzeganych p~zez hr, 
Beusta, aby moskalofilów galicyjskich 
starać się ile możności usuwać z areny 
politycznej w Galicji. Naturalna wivc 
rzecz, że skoro Andrassy przyszedł do 
steru spraw zagranicznych, potrzebował 
jedynie podnieść dawne Beustowskie przed
stawienia, czynione kurorne, ażeby poli
tykę pana Kellersperga jednym rzutem 
usunąć. Gdyby hr. Beust pozostał był 
przy sterze, giętki i pragnący sh  w ga
binecie utrzymać, byłby przymknął oczy 
na działanie Kellersperga, aby umożliwić 
utworzenie nowego ministerstwa, i zwy
cięstwo swe nad Hohenwartem tym spo
sobem utwierdzić. Nia pomylimy się na
wet, jeźli powmmy, że już nawet do po- 
wnego Dorozumieuia między Beusiem a Kel- 
lerspergiem było przyszło. Hr. Beust 
zgadzał sie nawet na użycie Rusinów do 
paraliżowania akcji Polakow, pod warun
kiem, ażeby Rusinom nic nie dauo za tę 
przysługę.

W Galicji ani nie przeczuwano, co go
tował jej Kellersperg. Rozwiązanie sejmu, 
nowe wybory, zmiana namiestnika, ustą
p ien i ministra Grocholskiego, wzięcie pod 
opicKę przy wyborach Moskalofilów i ży
dów, to wszystko Dyłoby w kilkunastu 
duiach rozwinęło s;ę w całej pełni.

Ministerstwo węgierskie od r. 1861 
wpływało na nr. Beusta w sprauie Mo- 
skalofilów galicyjskich, gdyż kwestja ta 
dla Węgier była bardzo niebezpieczną. 
Tutejsi Muskalofile oddziaływali na Rusi
nów węgierskich, niepokoili tern rząd wę
gierski. Nie potrzeba w;ęc było i przy
czynienia się Polaków, ażeby hr. Andiassy 
przeciw takiej polityce stanowczo wy
stąpił.

W ctwili, gdy dr. Zyblikiewicz zwo
ływał delegatów na naradę do Wiednia, 
właśnie jeszcze br. Kellersperg konfero
wał z Moskalofilami. Nim się jeduak de
legacja zjechała, już rzecz została roz
strzygniętą i br. Kellersperg odjechał do 
demu z Kwitkiem. Co dzienniki wiedeń
skie donoszą, iż nie zerwano stanowczo 
z Kellerspergiem, nie ma najmniejszej 
podstawy. Z Kellerspergiem rzecz skoń
czona zupełnie. Okazał on się urzędni
kiem bachowsklm i szmerlingowskim, chwy
tającym się praktyki swych mistrzów, 
która praktyka okazała się najzgubniej- 
szą dla państwa. Dotąd Węgry i Austrja 
z skutków tej praktyki nie mogą wy
zdrowieć i przyjść do siebie.

Po rozbiciu się programu Kellers
perga, powołano Adolfa Auersperga, szefa 
krajowego z Salcburga. I  właśnie gdy

będzie przeprowadzić i adzielńictwo robotni
ków w zyskach własności. W  ten tylko spo
sób zapobieży się tak lekkomyślnym, szkodli
wym dla obu stron i dla bogactwa narodo
wego zawieszaniom robót ze strony tak robo
tników jak i fabrykantów i właścicieli (ziem 
skich we Francji); w ten tylko sposób, czę
stym starciom krwawym i rewolucjom socjal
nym jak czerwcowa 1848 r. i marcowa 1871 
w Paryżu, a które obecnie grożą całej zwła
szcza zachodniej i środkowej Europie. Otóż 
co w tym względzie pisze z Londynu pod d. 
13. lipca Rada centralna Stowarzyszania mię
dzynarodowego robotników, do wszystkich ko
mitetów tego Stowarzyszenia: „Zważywszy,
że zamordowano bez litości i skazano na 
śmierć bezwzględni.! wszystkich znakomitych 
naczelników ruchu socjalistycznego francuz- 
kiego. którzy wprawdzie juz są zastąpieni in- 
Letni gotowemi tak samo iść śmiało na śmierć, 
gdyby 3prawa proletarjatu tego wymagała — 
rozporządzamy wszystkim naszym członkom 
wszystkich krajów, rozżarzać ognisko niena- 
w.ści i zemsty zapalone przez nas przeciw 
religii, władzy, bogatym i właścicielom."

„Korzystamy z tej sposobności, ażeby 
wam powiedzieć, że uspokojenie nie jest ani 
w naszych sercach, aui w naszych umysłach 
i że nasze idee socjalne codzień więcej dozna
ją uznania o j proletarjatu całego świata. Nie
długo przystąpimy do gwałtownycł i okro
pnych wybuchów, w celii zuiesienia obecnego 
s - te m u  socjalnego, mszcząc w razie potrzeby 
tiekierą i fuzją, ogniem i mieczem wszystko 
co dziś egzystuje z dotychczasowego nor/adku
cywilnego i religijnego."

Nie czcza ro pogróżka. Znam tutejsze 
społeczeństwo jego usposobienie, czego da
łem, jak  zdaje, dowód . zapowiadając na 
początku roku przeszłego blizki wybuch re
wolucji radykalnej i socjalnej. Przeto prze
strzegam , że wkrótce znaczna część Europy 
sranie we krwi i ogniu, jak Paryż ubiegłeg- 
maja. jeżeli się wcześnie złemu w sposób 
właściwy nie zapobieży, jeżeli się wyrobników 
nie zrobi współwłaścicielami tego, coby spa
lić i zniszczyć mogli. Jest to rzeczą ludzi 
głowy, serca, pióra i wpływu, ażeby tą spra-

delegaci nasi, zebrani w liczbie. 22 w 
Wiedniu odbywali swe KomerenCje, roz
poczęły c:ę z nim rokowania. Mylnem 
jest jednak, iż zaząd&no programu od 
niego. Z doświadczania nabytego przy 
rokowaniach z Kellerspergiem, w sferach 
decydujących zapanowało przekonanie, iż 
trzoba najpierw ułożyć program rządowy, 
i dopiero z tym programem szukać pre- 
zydeiila-ministra i całego składu mini
sterstwa. Głównych zarysów programu 
rządowego udzielono kandydatowi, a ten 
dopiero miał się znieść z tymi, których 
do przeprowadzenia tego programu uwa
żać będzie za najodpowiedniejszych, i po 
konferencjach z nimi oświadczyć, czy z 
tym programem podejmie się utworzenia 
r&ądu. Że w program ten wchodzi i po
trzeba przeprowadzenia ugody z Galicją, 
to nie ulega prawie wątpliwości.

Ale na jakiej podstawie? W sferach 
rządowych ciągle jeszcze wniosek Hołran- 
wartowski uważają za dogodną podstawę 
do tej ugody. Delegaci na owern zebra
niu podnosili konieczność trzymania się 
rezolucji sejmowej. Wszak sejm na osta
tniej swej sesji w adresie wypowiedział 
stanowczo, że wniosek Hohenwartowski 
jest niedostatecznym, .ale czy sformuło
wali to, czy podali to do wiadomości sler 
decydujących, które wiedzieć powinny z 
góry jak rzeczy stoją z Galicją, aoy me łu
dziły się, iż ugoda z Galicją nad podsta
wie wniosku Hohenwartowskiego da się 
przeprowadzić? Czy wybrany w Wiedniu 
komitet znosił się lub znosić się będzie 
z sforami decydującemi, lub czy czynić to 
ma minister dla Galicji, — przedewoa/st- 
kiem nie powinno się ani korony, ani 
czynników decydujących w błędzie zosta
wiać w lej rzeczy. Rząd odpowiedzialny 
sejmowi i rozszerzenie zakresu legislacji 
o tyle, ażeby taki rząd odpowiedzialny 
był możliwy, oto jest rdzeń żądań sejmu 
naszego i naszego kraju. Ugoda z Kroa- 
cją jest dziełem Andrassego, więc on naj
lepiej zrozumie czego cię Galicja domaga, 
co ją  zaspokoić może... Galicja domaga 
się ugody jak z Kroacją.

We wszystkich dotychczasowych trans
akcjach Galicji z ministerstwami austrja- 
ckiemi, zostawiano spełnienie ustawo da w 
czych żądać galicyjsŁ ich Rad/ic państwa, 
ale jako zadatku dobrych chęci rządu 
przy przeprowadzeniu tych żądań w Ra
dzie, państwa wymagano pewnych ustępstw, 
które i bez Rady pańdtwa w drodze ad
ministracyjnej uczynić można. Dzisiaj po
dobnej polityki delegacja nasza jąć się 
nie może, z tegc prostego powodu, że 
już w drodze aJminUtracyjnej nic więcej 
otrzymać nie możemy, bo już to wszyst
ko, co było można na tej drodze zdobyć, 
otrzymaliśmy. Dziś już tylko rdzeń sam, 
rozszerzenie autonomii w drodze ustawo
dawczej, beZ żądania wszelkich zaliczek i 
zadatków, stawiać można jako program 
delegacji. Gdyby więc teraz tego progra
mu nie postawiono stanowczo, kategory
cznie, to byłby to‘4błąd, któregoby niczem 
usprawiedliwić nie możua. Od r. 1867 
wracały delegacje do domu, nie osiągnąw
szy nic z programu sejmowej rezolucji, 
ale za każdym razem można było kraj 
w cierpliwości utrzymać wykazaniem u-

wą gorliwie się zajęli i pojedyńcze osoby, 
gminy i rządy spowodowały do zastosowania 
zasady udzielnictwa robotników w korzyściach 
wszelkiego rodzaju przedsiębiorstw.

Jeżeli rzeczywiście takie grozi niebezpie
czeństwo Europie, z powodu nędzy robotni
ków i niegodnego ich wyzyskiwania przez ka
pitalistów, jakeśmy powyżej wskazali, to w 
takim razie wszystkie rządy mają prawo i 
obowiązek nakazać wszystkim przedsiębior
com i właścicielom, ażeby sporządzili dokła
dny inwentarz swej majętności, prowadzili 
szczegółowy i rzetelny wykaz wszysf kich swo
ich dochodów i wydatków, jak to juz kupcy 
robić prawnie są obowiązani, i ażeby docho
dami przechodzącemi 10 prc. czystego zysku 
dzielili się z swymi robotnikami i urzędnika
mi, stosownie do ich rocznego zarobku — w 
razie przeciwnym, żeby byli karani, jak wy
pożyczający gotówkę na zbyt wysokie procen
ta, za lichwiarstwo, utratą dyspozycji nad 
swym majątkiem.

Otóż w paru słowach prosty sposób za
łatwienia kwestji socjalnej na drodze prawo
dawczej, dla wszystkich stron interesowanych 
równie korzystny. Za pomocą niego rozna- 
miętnioue od wieków miliony umysłów, od 

,razu się uśmierzą, jak się uspakajają rozbu
rzone dzikie żywioły przyrody, uderzone róż- 
czką czarodziejską; chociaż zawsze jeszcze do
syć pozostanie do ulepszenia aż do końca 
świata. Postęp zawsze jeszcze będzie może- 
bny. Lecz teraz już z ruin i zgorzelisk dźwi
gną się wspaniałe gmachy i drobne lecz 
schludne domki otoczone ogródkami, zaziele
nią się pustynie, ożywią się puszcze, zakwi
tną niwy. pokryją się uagio członki nędzarzy, 
zaiumienią rozweselą się wybladłe i na- 
brzękle twarze wyrobników, nauki i sztuki 
staną się przystępne i przyjemne masom, o- 
byczaje się uszlachetnią a w świątyniach roz- 
U jać się będzie głou uszczęśliwionego lu d u : 
chwała na wysokościach Bogu i pokój ludz*oin 
dobrcj. woii t

Koniec.

stępstw cennych, uzyskanych w drodze 
administracyjnej. j£ ko zadatek czy zali
czkę. I  z przjszłej seoji Rady państwa 
wrócić może delegacja z niczem — ale 
jeśiioy stanowczo nie brała rzeczy, jeźli- 
by łudzić się aała rządowi i Radzie pań
stwa obietnicami na przyszłość, jeźliby 
energicznej walki o sam rdzeń żąaań kra
jowych nie podnosiła, to jużby niczem 
nie mogła usprawiedliwiać się przed sej
mem, przed krajem. Ba nawet, jeźliby z 
góry wiedziała, że u pewnego, do steru przy
chodzącego rządu, i przy składzie pewnym 
Rady państwa niema nadziei przeprowa
dzenia żądań sejmowych, a jednakowo 
dała się dyplomatycznie wciągnąć do bra
nia udziału w Radzie państwa, i tym 
sposobem umożliwiła utrzymanie się nie
przychylnego żądaniom kraju, rządu, i nie
przychylnej Rady państwa, to jużby ni
czem nie mogła się z 3wej polityki wy
tłumaczyć-

Baron Kellersperg i centralistyczne 
dzienniki starały sie wmówić w sfery de
cydujące, że nie ma się co na Polaków 
Oglądać, bo delegaci polscy na każdy 
przypadek, jakakolwiek będzie polityka 
nowego rządu, przybędą do R ady pań
stwa. Wyprowadzono jednak sfery decy
dujące z tego błędu. W obecnem poło
ż e n i rzeczy nie ma dla delegacji możli
wości, hą-lź co bądź brać udział w akcji 
konstytucyjnej Jeźli delegacja nasza po
stanowiła nie biać udziału w zjeźćzie fe- 
deralistów w Pradze, to ztąd nie wypły
wa jeszcze, iź bądź co bądź brać będzie 
udział w akcji Rady państwa. Nie wzięła 
delegacja udziału w zjeździe federalistó 
bo przez odmowę wyboru do Rady pań
stwa, uchwaloną w sejmie czesi im, zjazd 
ten miał już z góry nakreślony program, 
od którego odstąpić me mógł bez rozbi
cia całego ąjazdu. Delegacja zaś nasza 
pragnęłs sobie zachować swobodę akcji, 
swobodę rozstrzygnięcia późniejszego, gdy 
stanie nowy rząd i wiadomy będzie jego 
program, czy ma wziąć udział w Radzie 
państwa, czyli nie. W tym duchu dała 
odpowiedź na zaproszenie federalistów! 
Dzisiaj więc jeszcze przesądzać nie mo
żna, co delegacja uczyni. Dziś tylko tyle 
z pewnością orzec można, że jezli do 
steru rządu przyszedłby program podo
bny jak Kellersperga. t. j, program nie 
zawierający w sobie ugody z Galicją na 
podstawie rezolucji sejmowej, ugody jak 
z Kroacją, to delegaci nasi nie wezmą 
udziału w Radzie państw a; jeźli przeci
wnie, to wezmą udział, ale i w tym razie 
jedynie wtenczas, jeźli się okaże, że wię
kszość przyszłej Rady państwa ten pro
gram przyjmuje szczerze, boz zastrzeżeń 
i bez obłudy.

Korespondencje Gazety Narodowej.

Z Poznania 16. listopada.
Rosja w r. 1872. odsłoni pomnik Kata

rzyny II.*) W Prusach społeczność niemiecka 
odznaczy się balami — M um e n s z a n c a m i  
— a wszystko to odbędzie się na pamiątkę 
pierwszego rozbiiru Polski 1 I mówić tu, że 
demonstracje wyszłe już z mody ? Zjazd war
szawski w r. 1860 dat ludowi przykład de
monstrowania I Ale, powiedzmy, jakżeż to 
groźną była ta Polska, jak nieprzetrawioną 
jest dotąd, jak  pokutującą wszędzie i zawsze 
a straszącą obecnie i na przyszłość, gdyby 
widmo Łlowrogie, którego niepodobna poko
nać. Jak  srogi wyrzut sumienia — jak pie
kielne zgłoski Baltazarowe! Bo jej wielkiego 
ducha nic zgłębić nie zdoła. To hydra jsst 
narodów; utnijmy jej jedaą głowę, a *itdm 
w miejscu tej jednej odrośnie! D ie Weltge- 
schichte ist das Weltgericht. Straszliwa a 
wierna to wyrocznia!

Nader przykry w] padek całą tutejszą 
poruszył publiczność. Była nasamprzód kore
spondencja w Kreuzzeitung  z Poznania, któ
rą i inne niemieckie powtórzyły gazety, nio
sąca denuncjację na polskie dziennikarstwo 
u nas. Oskarżono D ziennik Pozn, i redak
tora tegoż Fr. Dobrowolskiego. Tygodnik 
Wielkopolski, Sobótkę a wreszcie i Promyk, 
pismo dla dzieci, redagowani przez Włady
sława Bełzę. Mianowicie też ów Promyk nie
winny (Lichtstrahlen) szczególną trwogę 
zwrócił denuncjanta. W dni kilka potem o 
biegała po mieście wiadomość, że Władysław 
Bełza otrzyma rozkaz zawieszenia Promyka 
itd. A vreszcie ebudwum młodym poetom, 
Ordonowi i Bełzie nakazała policja, ab; w 
przeciągu dwórh tygodni opuść.li państwo 
pruskie. Tutaj obadwaj chleb znalęsli; pra
cowali przy redakcjach, daw:.li lekcje itp., a 
wiedli życie spokojne i ciche, gdy dzisiaj 
wyrzuceni nagle na tułaetwo, na biedę, w 
czasie zimy... ani wiedzą dokąd się obróuić 
i co rozpocząć? — Klęska ta dwóch mło
dych bardzo jeszcze, utalentowanych i spo-» 
kojnych ludzi, obudziła żal powszechny — a 
większe jeszcze oburzenie. I  zaprawdę, wielce 
to prawdziwe przysłowie: ma szkodą,
ten ma i grzech", bo z powoau tegoż wy 
padku przeróżne krążą oporiauanki — po- 
dejrzywania, domysły, ploteczki, powtórze- 
Lia... prawdziwe i nieprawdziwe. Dość je
dnakże złego i boleści, że krążą i wiarę 
znajdują.

*) Ma być 1874 r., ponieważ nie wykoń
czono go na czas. P. r.

Niczem Sybir, niczem knuty,
I  piekielnych tortur król.
Lecz narodu duch zatruty,
To dopiero bólów bó'l

\
Zapytacie pewnie co też tara ów Pro

m yk  tak szkodliwego raw ierał? Oto wypo
wiedział to młody poeta na wstępie 1. nu
meru :

Do dzieci.
Oto znów dziatk i! staję przed w am i,
Jako przyjaciel v,asz szczory!
Z czarolziejskiemi wiedzy siewam ',
Które Bóg zaklął w litery.

O! bo ntocnie wielka potęga, 
i moc nadziemska w nich le ż y :
Nie tyle słońce —  co mądra księga,
Światła w śród ludzi rozszerzy.

Bo słońce, ledw.e zejdzie w tlękicie,
H e t! o zachodzie odleci...
A mądre słowo przez cale życie,
Blaskiem nieśćmionym wciąż świeci.

lóź więc o dziatwo z tym przewodnikiem,
Za światłem wiedzy plonącem 1 
Nauka w główkę sptywa p r o m y k i e m ,
Lecz z głowy wystrzela słońcem.

Niech więc i wasze główki otoczy1 
Niech w nich p r o m y k i  rozświeci!
I niech wam Jezus mały z przeźroczy 
Do pracy doda sił —  dzieci!

W l. Bełza.
O ąćźcieź więc sami!
Na pożegnanie nap.sał nam biedny wy

gnaniec:

Bywaj mi zdrowa —  ziemio Piastowa, 
Kruszwicka żegnaj m:_ wieży 1 

Bywaj mi zdrowe gniazdo wiekowe 
Orłów i orlich rycerzy!

Jeszcze mi dzwoni — plusk Gopła toni,
Lecz smętniej jakoś, boleśniej...

I  jeszcze słyszę — w wieczorną ciszę 
Jęk Miłosławia i. Wrześni 1

Na skronie moje —  pszczół złotych roje,
Pwie z Piastowego się ula;

Zdała przyświeca —  Opalenica, *)
Kolebka mędrca i króla!

Zegnaj mi dębie —  coś swe gołębie,
Na dół pochylił już skronie.

I słyszę jeszcze — te r y t m y  wieszczo,
Zaklęte w twojej koronie I *)

Ołtarzu stary — cicnej ofiary,
Ziemio poświęceń i cnoty I 

Ty na wyłomie —  ojczyzny promie!
Zegnaj mi skarbcu szczodroty!

W którą bądź stronę —  wichry szalone 
Porwą mię, gdzie bądź w yruszę..

Ku wam źrenice zwrócę zamglone,
Bo tu zostawiam mą duszę.

W  tych  dźw iękach lu tn i swojej wyłz - 
w ił wieszcz m łody ża l swój i tę sk n o tę  bole- 
śną Szczęść jem u, Boże, nad c ie rn is tą  d rogą 
ż y w o ta !

Rozpoczęły się prelekcje w Towarzystwie 
przemysłowem, ściągając słuchaczów dużo. 
Pierwsza miał sędzia Kazimierz Jaroebowski 
„O Słowianach pomiędzy Elbą a Odrą". Dru
gą p. Kudelka „O mikroskopie". Trzecią 
profesor Jarochowski „O wrażeniach podróży 
swojej, odbytej zeszłego lata na Litwie, U- 
krainie itd .“ — wielce z im ującą .

Pan Mieczysław Orgelbra 1, księgarz z 
Warszawy, odwiedził Poznań i zawiązał tu 
taj stosunki literackie i księgarskie.

W teatrze mieliśmy w czasie ostatnim, 
między inneiai: „Helenę de la Seigiiere", na 
benefis panny Joanny Góreckiej, której po
wrót na tutejszą scenę publiczność puwitała 
oklaskiem. Dalej zgrabną, elegancką kome- 
ują Mailnac’a „Sekretarz ambasady", w któ
rej autor ośmiesza wielkość ambasadora, 
dźwigającego nioyte losy Europy Da barkach 
swoich, a kończącego li tylko na podrzędnej 
intrydze, by wdówka bogata za Francu
za nie poszła. Artyści wywiązali się z ról 
swoich ku wielkiemu zadowoleniu. Mianowi
cie też p. Wolański, jako hrabia Prax, sekre
tarz. Następnie mieliśmy przedstawienie „Ner
wowych" przez Saraou, tłóm. Wład. Ordona 
— którzy podobno całą roznerwownli publi
czność. Lekarze, spazmującvch i nerwowo roz
strojonych, mogliby ze skutkiem może na tę 
posłać sztukę. Wćzorhj- zaś przedstawiono 
„Stasia" Szajnochy. PowOmy tyle tylko, że 
artyści wszyscy grali bardzo dobrze. P. Wo
lański huczne otrzymał oklaski i kilkakro
tnie wywołanym został. Dramat ten piękne 
ma sceny — mianowicie też w drugim akcie. 
Mamy s apowiedzianych wiele sztuk nowych. 
Pan Dobrzański troskliwych dokłada starań. 
Teatr bywa licznie odwiedzanym, niemal 
zawsze.

Londyn d. 19. listopada.
Liga p ow szech ie i  republiki postanowiła 

do głównego zarządu wezwać jako sekreta
rza spraw Polski,  p. K. Dąbrowskiego, wy 
chodźcę z 1848 roku. Później zaznajomię 
was z zasadami i celami ligi-.

K ongres delegatÓYY In te rn a tio n a lu  w 
Londynie zerw ał wszelkie stosunk i i prace 
z N ieczajewistam i i B akuaiiiistam i. M oskal 
p . U tin , zam ieszkały  w Genewie, d o sta ł Do
lecenie od kongresu, aby w dzieuniku tigaliie, 
tam że wychodzącym, og iusił treść procesu 
Nieczajewa wedle dzienninów  m oskiew skich, 
pierwej jednakow oż m a on pracę sw oją dać 
do przejrzen ia urzędowi głów nem u.

W  rzędzie rezoluoyj, ja k ie  na obchodzie 
29. listopada m a ją  być podane do uchw ale
nia, je s t  także rezolucja, odnosząca się do 
zam ierzonego przez P rusaków  obchodu s tu 
letn iej rocznicy rozbioru P olsk i.

*) Kaspra Miaskowskiego.

Przegląd polityczny.
Z ie n i i e  p o l s k i e .

Moskiewskie ministerjum finansów, przed
stawiło do Rady państwa wniosek o uwol
nienie od opłaty podymnego wszystkich ple- 
bafiji i zabudowań w Kongresówce, zajętych 
pod umieszczenie rzymsko-katolickiego du-
c to w ie ń j tw c .

Onegdaj odbyło ś»?ieżo Założone w Po
znaniu T o w a r z y s t w o  m ł o d z i e ż y  p o l 
s k i e j  drugie swe posiedzenie zwyczajne 
przy licznym ud dale członków. Na wniosek 
jednego z członków zmieniono nazwę pier
wotnie p jy m tą  , _ na nazwę „Towarzystwo 
polskie11, naśtępnłe .mradowano nad dalszem 
ukonstytuowaniem się Towarzystwa, a mia
nowicie nad statutem. Za podstawę ma słu
żyć ze zmianami odpowiedmemi celom Towa
rzystwa polskiego, statut Towarzystwa mło
dych przemysłowców w Poznaniu.

W Bydgoszczy w zeszłym tygodniu ra 
dzono w reprezentacji miejskie.,, jasny urzą
dzić uroczystość przyłączenia Bydgoszczy i 
Potrzeża NaJnoteckiego do Prus. W jstąp ił 
przeciw temu p. Magdziński, twierdząc, że to 
niegodne w ten sposob drażnić umysły pol
skie, że rozbiór Polski jest zbiodnią, której 
nie należy święcić. Przypomniano p. Mag- 
dzińsLiemu, że FrydryK W. zbudował ka
nał bydgoski. N a  to odpowitdziar p. ivia- 
gdziński, że to nie jest żadną zasługą, bo 
plany kanału leżały już wykończone u rządu 
jiobklego w Warsza\?ie i Frydryk W. nie 
byłby potrzebny, gdyby Polski nie rozdarto.

F r a n c j a .

Mo w £ Gambetty miana w St. yuentin 
na uroczystości, którą obchodzone na cześć 
poległych obrońców tego miasta, jest najwa
żniejszym wypadkiem na obecnym horyzoncie 
Francji. Muwa ża jest niby zwierciadłem, w 
którem się wszystkie stosunki i potrzeby 
dzisiejszej Francj odbijają, . j ak każde zwier
ciadło, ld£ i ta mowa, przedstawia wszyst
kie p^zeam.oty w szczególnem, wraściwem 
sobie świetle Jest to światło szczerej demo
kracji.

Ob wiat* przymusową i świecką postawił 
naprzód Gambeua jako jeden z postulatów 
republiki demokratycznej. Chciałbym wam 
w tym względzie wypowiedzieć całą myśl 
mojq. Otóż żądam całą potęgą mej duszy, 
aby oddzielono nietylko kościoł od państwa, 
ale i szkoły od kościoła, wydaje m. się to 
koniecznością, wypływającą z porządku poli
tycznego i społecznego.

„Odpycham zarzut pozorny, robiony zwo
lennikom wyohoY^nia świeckiego. „Chcecie 
kształcić ateuszów i zaszczepić w szkołach an- 
tireligijną riauke."

„Panowie, mam przekonanie, że nie ma 
nic godniejszego uszanowania w osobie ludz
kiej od swobody sumienia, i urażam , że za
mach rft sumienie jest nejobrzydliwszym i 
zarazem najba-dłiej uiedołęźuym. Nie, nie 
jestem wrogiem religii: w jej to rawet, inte
resie żądam odłączenia szkół od kościoła. 
Jestem przekonany, że duchowieństwo dla 
tego przestało być wislkiem ciałem religij- 
nem, i stanęło w szeregach fakcji politycz
nych, ponieważ panujące w. kościele stron
nictwo przywłaszczyło sobie prawie wyłącz
nie prawo udzielania nauki w szkołach, le
pienia z gliny ćz.ecięcej człowieka, aby za
władnąć potem obywateiem Kościoł utracił 
na szacunku, jaki miano dla kapłanów, po
nieważ ci przekraczali granice kościoła i z 
apostołów stali cię narzędziami władzy.

....„Chcemyź utrzymywać, że duchowień- 1 
stwo ma być pozbtWione wszelkiego wpływu 
na społeczeństwo? Bynajmniej, panowie, niech i 
każdy zustanie przy swej roli, w swoich a- 
trybucjach. Nauka moralności niech będzie 
świecką", a religii niech uczą w miejscach 
jej poświęconych, i każdy ojciec rodziny wy- ; 
bierać będzie dla sw^go dziecięcia to wyzna
nie, jakie się mu podoba.... W kościele na-i 
uczać będą dogmatów i tego wszystkiego, co 
jest % dziedziny wiary; w szkole prawd na-| 
nauki w cafej ich surowości i majestaty- : 
cznej prostocie, i tym sposobem pogodzić się [ 
do. wolncśe sumień.a z obowiązkiem, który 
cięży na państwie, kształcenia obywateli nie 
na podstawie dogmatów teologicznych, ale 
na podstawach, na których całe społeczeń
stwo polega.-

Oddawszy słaszność dawnemu ducho
wieństwu Francji, które tak gorliwie cho
dziło około interesów narodowych, upatruje 
ogromną różnicę, jaka zachodzi dziś we F ran
cji pomiędzy wyższem auchowienstwem a n z- 
szem, tak zwanem „le bas clerge.“ W tem i 
ostatniem widzi najlepsze nasiona, które po
trzeba rozwinąć, wyirształcić; pragnie wy
rwać niższe dmhowieństwo z tego służebni- 
ctwa, w k"órem dUś zostaje.

W dalszym toku swej nader obfitej mo
wy, powiedział GambeLa: „Spokojni już dziś i 
jesteśmy o to, że się rzeczpospolita skon-o- 
hduje, ale aby nie utraciła powszechnej sym- 
patji, aby nam jej nie odkradziono, potrzeba 
aby była płodną, czynną, aby postęp doko 
nywał dzieł swoich pod jej tarczą; dlatego 
to, panowie, tak gorliwie walczymy ze wszy- 
stkiem, co jest przeszkodą w wykonaniu pro
gramu, przeżeranie wam przedstawionego 
dlatego to wobec Zgromadzenia, które upor
czywie opóźnia się z ukonstytuowaniem re
publiki, które krajowi odmawia jego stolicy, 
i kióre usiłuje w obecnej formie rządu upa
trywać tylko tymczasową, nominainą formę, 
zmuszeni jesteśmy do krytykowania jej czy
nów i do ogłaszania ich pized krajem jako 
istną mrarpację.

„Dlatego wzywamy wszystkich naszych 
przyjaciół, aby się gromadzki koło nas, i 
razem z nami żądali, nie w interesie wyłą
cznie narodowymi ażeby nowe Zgromadzenie, 
większość niezaprzeczona i pewna siebie za- 
b.aia się do przygotuwailia tych wszystkich 
reform.11

Pod koniec mowy przechodząc kolejno 
różne stronnictwa we Francji, tak mówi o 
kgitymistach: „Rh wolą jest reprezentować 
dawne rządy („1’ancien regime" we Francji 
nazywa się cały porządek polityczny do rok*



1789; p. r.). R wdział Ł%o stronnictwa .jest 
już faktem  doKonaayin. Reprezentantom jegó 
dziś nie pozoctaje nic innego, jak  p rżeiąćsię  
wspólczesneiiii dążeniami, i odstąpić od ide
ału , Który się zużył i zuiLnął na zawsze. 
Co się nas tyczy, nie zapomniemy nigdy świe
tnych kart, które ojcowie ich zapisali w dzie
jach Francji, i ten sam wzgląd nawet woła 
na nich, aby się dziś zństo3owaii»do potrzeb 
współczesnej Francji. S tarać się przywrócić 
w 80 la t po 1789 r. rządy, obalone zjtduo- 
czonemi siłam i społeczeństwu francuskiego, 
jest to skazywać siebie ua niemoc i odoso
bnienie bez nadziei.

„Co b'ę tyczy tycb, którzy się nazywają 
Lberamyini konserwatystami, to ci nie m ają 
ideału ani przed sobą, ani za sobą. Mają oni 
zasany, k tóre są czystomi m aksym am i, bpz 
wszelkiej praktyki. Mówiąc prawdę, nie map* 
oni żadnych predylekcyj sercowych- w poli
tyce ich serce zajmuje bardzo szczupłe m ier 
sce. Mają swoje inteicsa, których bronią; 
nie biorę tego za złe, jeżeli interesa są s łu 
szne i godne poszanow ania/

„Są pomiędzy nimi prawdziwi i mądrzy 
kunsciwatyści; są to użyteczni przeciwnicy. 
System demokratyczny wymaga, *by awa 
stronnictwa, walczyły z sqbą w biały cUiyń 
o władzę, ale walczyły nie siłą  fizyczną, ty l
ko bronią rozumu i nauki. Potrzeba, aby 
jedno z nich było stronnictwem reformy, 
utronuiciwein powąfJrwiojtj,, jest to stioniu- 
cfwo, szczególnie zajęte sprawą postępu i ule
pszeń, któifi staJe na £££% społeczeństwa, 
które ma gorączkę sprawiedliwości, ale które 
mogłoby wylecieć po?-?, .zakres swego zadania, 
gdyby go &ie powstrzymywało, nie opóźniało 
naw et jego pochodu inne stronnictwo, a.e 
mniej potrzebne, które mu służy za ham u
lec. Potrzeba więc, aby było inne stronni
ctwo, spokojniejsze, bojażliwsze, zawsze opie- 
ra ją ie  się, alt! k tóra u m n  ustępować przed 
głosem opinii powszechnej i dokonać reform, 
k tóre  iui, dojrzały- W  tej to równowadze 
dwóch / r a i  syj pobtycznycb, poa opieką u- 
staw i gwarancją pra ., winien funkcjonować 
praw dziw y rząd republiki; i to jeśt także 
warunkiem porządku. Ale od chwili, jak je
dno J  nich chce siłą zgnieść drugie, powstaje 
wojna społeczna, i konserwatyści przestają 
być konserwatystami."

Hiszpania.

W  Hiszpanii jak w A nstrji pie mogą 
uporać się z przesileniami ministe/jałnem i, 
zaledwie miauowauo gabinet s  już posta
wiono w kortazach wniosek o udzielenie mu 
wotum nieufnoSci, wniosek ten upada, a j e 
dnak m inisterjuin podaje się do dymisji. 
Król odmawia jej przyjęcia. Chaos panuje 
więc wielkie wprost jak  w państwie H abs
burgów Ztąd też telegramy madryckie za
ledwie podadzą wiadomość o jak  emś posta
nowieniu, a już  natychm iast spieszą ją  od
wołać.

W edług telegram u w sobotę rano 173 
gł. przeciwko 118 zawotowało zaufanie mi 
n isterju łi M alcampo, a już popołudniu tegoż 
dnia prezes ministrów wręczył króiowj, dy
misję. Powodem nioporozumienia jost to, 
że narlittc’ opiewający ię głównie na yłneho- 
wieństwie, zażądali przez usta deputowanego 
Ochoa przywrócenia praw dla zgromadzeń 
kościelnych. Rząd przewidując zawzięte s ta r
cia zaproponował, aby wniosek Ochoa ode
słanym  został do biór izby —  lecz tak  r a 
dykaliści jak  i karliści oparli się temu i 
mimo postawionej kwestji gabinetowej, izba 
uznała się nieustającą, zebrała się w nocy i 
obradowała nad tą  kwestją do 7 r ano. To 
skłoniło m inisterjum  do wzięcia dymisji a 
posiedzenia kortezów zostały odroczpne.

K  r o n i  k a.
— Kurierek lwowski.

Pan Mihszewski ściągnął podatek za kon
cert hr. Tarnowssiego z Opieki narodowej w ilo
ści 26 zlr. C. k. policja zaś zrzekła się przy
padającej jej należytości 15 zlr. Do tego uio po
trzeba komentarzy. Opinia oceni wlaściw.e szla
chetny czyn c. k. policji i postępek pana dyrek
tora te a fu .

Profesor magii, pan Neubonrs ze zręczno 
ścią francuską umiał uprzedniemi ogłoszeniami 
rozciekawić publiczność dla swych przedstawień. 
Teatr w poniedziałek był więc p^.opełuony. P .‘ 
Neubours złożył dowody zręczności i elegancji, 
gdy jednak występuje on w dnie przynależne 
scenie niemieckiej, słusznie więc publiczność pol
ska ma skrupuły co do uczęszczania na jego przed 
stawienia.

Przypominamy, że w sobotę dnia 25. listo
pada bal na cel Towarzystwa Opieki narodowej. 
Komitet balowy podaje do wiadomości, że bile
tów dostać można w hotelu G3orga tfft 5. od 
godziny 10 do 3 popołudniu; w dzień zaś balu 
do godziny 8 wieczór.

Posiedzenie Towarzystwa technicznego w naj
bliższy piątek rozpocznie się z powodu koncertu 
.pana iłansura o w pól do szóstej wieczór. Na 
porządku dziennym rozprawa pana Ludwika 
Wierzejskiego o pochodzeniu człowieka.

Z Wydz-ału Towarzystwa technicznego.
l ) r  Feliks Strzelecki, 

prezes.
D r. Czesław Rodecki, 

sekretarz.
Tutejsze Rady szkolne miejscowe dla 5uiu 

dzielnic ukonstytuowaly się w zesziy poniedzia
łek. W dzieimcy Śródmieścia wybrany przewo
dniczącym dr. August Noskiewiez, zastępcą E- 
dward Biotnicki, w Halickiej przewodniczącym 
ks. Edward Odelgiewicz, zastępcą Michał Ao- 
szczański, w Krakowskiej przcwuduiczącym Szy
mon Krawczykiowioz, zastępcą ks. Antoni Mana- 
sterski, w Żółkiewskiej przewodniczącym dr. Zy
gmunt Samulewiez, zastępcą ks. Jakub Szwe 
dzicki, w Łyczakowskiej przewodniczącym Hen
ryk Milewski, zastępcą dr. Józef Różański.

—  Rada związkowa szwajcarska wydala roz
porządzenie pod wzsrledem guwernantek, udają
cych się do Anstrji, osobliwie zaś do Węgier, 
aby się wykazywały kontraktami. Powodom tego 
postanow:enia m.alo być, że Szwajcarki zamó
wione jako guwernantki do Węgier, znikały i u- 
woiołtc były na Wschód. Rz^d węgierski uczul

.się jednak urażonym takiem rozporządzeniem-, • i 
zażądał od Rady Związku szwajcarskiego vyja- 
Jaienia i wykazania przypadków, które dały po
wód do tego kroku tak uwłaczającego.

W początkach przyszłego miesiąca w sali 
ratuszowej mieć będzie wykład p .’ Haąkiewicz, 
były oficwr m arynarki francuskiej. Program  wy 
kładu następujący: „Francja oa 1793 roku do
1871 Paryż i komuna. Kilka słów o je., przy
wódcach. Em igracja polska podczas i po oblęże
niu. Rząd wersalski i Polacy." Ha wykład 
niowątpimy, że Leżnie zgromadzi się publiczność 
lwowska.

Dowiadujemy się z listów drezdeńskich p. 
Krassowskiego, że hr. Platerowi udało się złożyć 
komitet dla dziatauia w sprawie muzeum Rappels 
wylskiego pod. opieką (sous les auspices) pp. 
Gaizota, Odillon Barrota, pr. Balbi, Henri Mar
tin, St. Marc Gnrardiu, Labonlaye, Amedee Thier- 
ry, Quatrefages : -nnych znakomitości. Sekre
tarzem jest p. Delamarre, znany publicysta.

—  Dowiadujemy się, że wkrótce przedstawio- 
nemi będą wo Lwowie dwie komedje p. Michała 
Bałuckiego: „Pracowici próżniacy" i „Na łonie 
n a tu ry /

— Ceo.arz udzielił rozporządzeniem z 22go 
października koncesję na budowę kolei ze Lwo 
wa przez Stryj i  Skole ao granicy galicyjsko- 
węgierskiej przez Beskid, a następnie ze S try
ja do Stanisławowa pp. Kałikstowi ks. Poniń- 
skiemu, ks. Adamowi Lubomirskiemu, dr. Toma
szowi Rayskiemu, p. Karolowi Hubickiemu, ks. 
Hieronimowi Lubomirskiemu, galicyjskiemu ban
kowi krajowemu wspólce z auet^yackiem powsze
chnym bankiem.

Kolej ta  pójdzie ze Lwowa przez Stryj i 
Skole do granicy węgierskiej, połączy się nastę
pnie z koleją Munkacką, wraz z prowadzącą odnu 
gą ze Stryja przez Bolechów, Dolinę, Katusz do 
Stanisławowa, a tu połączy się z koleją Lwow
sko czerniowiecko jasską.

— Wydział Towarzystwa przyjaciół sceny 
narodowej, składa niniejszem jak najserdeczniej
sze podziękowanie: 1) JW mu. Leopoldowi hr. 
Starzyńskiemu za ofiarowane na rzecz szkoły dra
matycznej dzieła swoie dotąd jeszcze niedrnkowa- 
ne. 2) Wmu. dr. Władysławowi- Skułkowskiemu 
za bezpłatnie ofiarowane usługi lekarskie uczniom 
szkoły dramatycznej. 3) Wmu. Leśniewiuzowi 
właścicielowi szkoły gimnastycznej za bezpłatne 
przyjmowanie uczniów rzaczonej szkoły na naukę 
gimnastyki.

W alerjjn  Podle w sH  
prezes.

A dolf Stroner 
sekretarz,

i— Dla żony i dziecka skazanego pizez 
sąd stanisławowski Marcina Bilińskiego, składa p. 
X. X. w redakcji Gaz. Nar. i prosi o doręcze
nie 4 zlr. w. a.

— Odczyty dla kobiet urządzone Stajaniem 
Towarzystwa pedagogicznego w sali ratuszowej 
rozpoczęły się pozawczoraj. Pierwszy odkzyt mia
ła pani Felicja Wasilewska o hisiorji literatury 
polskiej złotego okresn. Odczyt ten był poprze
dzony stosowną przemową pana d r .  Z. Samole- 
wicza prezesa Towarzystwa pedag ogicznego. Wy
kazał on potrzebę oświaty; ubolewał że we Lwo
wie nie ma dotąd a n i  j e d n e j  szkoły wyższej, 
dla panien ; jest nadzieja, że woł inie Towarzy
stwa pedagogicznego nie zostanie bez skutku, a 
tymczasem, póki tu hast^pi, odczyty publiczne, 
przez ludzi światłych i zacnych od lat Kilku do
browolnie podjęte, mogą choć w Części brak ten 
zastąpić. Myślą przewodnią odczytów, je3t równo- ; 
uprawnienie kobiet w obec nauki.

W ykład swój pani Wasilewska rozpoczęła 
od scharakteryzowania okresów literatury naszej. 
Ze zaś piśmiennictwo jest odbiciem życia narodo
wego, szanowna prelegentka bardzo słusznie po
stąpiła określając kilku rzutami, tamtoczesne na
sze stosunki społeczne, główne momenta polity
czne i wpływy zagraniczne.

Okres wybrany przez panią WasiRwską, 
jest pełen in te resu , ściąga się do czasu, w któ
rym życie narodów europejskich zawrzało pełnią 
sił młodzieńczych. Gutenberg w roku 1436, po 
dał środek wyzwalający z monopola duchownych 
i rozpowszechniający nauki i piśmiennictwo, i wie
dza została dla wszystkich dostępną właśnie w 
porze.; gdy uczeni greccy wraz ze skarbami s ta 
rożytnej literatury greckiej wyższej nad rzymską, 
chroninr pip przed inwazją Turków, przenieśli 
się z Konstantynopola na zachód Europ**. Ko
lumb w roku 1492 odkrywa i oddaje na pastwę 
działalności ludzi nowy kraj cały; Kopernik, w 
tymże samym czasie, śmiało wydzierając niebu 
tajemnicę ustroju św iata, wyzwala myśl ludzKą, 
dotąd nieśmiałą. Cóż dziwnego, że przy zbiegu 
takich okoliczności, gdy człowiek zdobył n„we 
przestrzenie na ziemi i niebie, ,gdy to co dotąd 
było ciemnością, stało się światłem cóż dzi
wnego, powiadamy, że człowiek zaczął dochodzić 
przyczyn i skutków wszędzie i zawsze, i uderzył 
nareszcie na to, czego dotąd nieośmielił się był 
dotknąć. Luter jeat j akby koroną wieńczącą 
obudzoną myśl ludzką.

Wszystkie te wypadki znalazły u n is, jako 
ściślo uależącyoh do jednej familii europejskiej, 
niezbędne odbicie. I  n nas, jak wszędmo, po
wstały nowe po ję ja  i Uuwe żj^i©. Rzeczpospoli
ta  była na szczycie sił niezmariowanych i po
tęgi. Nigdy naród nasz nie żył taką pełnią sił 
wszystkich jak wtenczas, to t».. widzimy świetne

z. ,
piśmiminn życii tego we". Wiiystkicb K,e- ■„

. runtaph, o żyąie to tern było pięsniejsze. ze por 
•czucie sprawiedliwości i uszanowanie zdań dru
gich, nm nyły u nas czczą lit tią !

Teu to piękny okres litera tu ry  naszej, sza
nowna pielegentka wzięła za cel swoich wykła
dów N-8 Wątpimy, ze wywiązać się z niej po
trafi w sposób zadziwiający. Kończąc to  sprawu 
zd.uie, pozwalamy sobie tylko Zrobić jedną 
\*SP»iaukę, a mianowicie, liczba 130 Słuchaczek 
j^łjpm y onegdaj naliczyli, nie zdaje się nam od 
poifiTijiią dla miasta liczącego 93.00C mieszkań- 

swych mufach, i có nas najbardziej uae- 
rzaio;i źę ipiędż-y słuchaczkami n ie  spostrzegliśmy 
ani jeąnęj osoby należącej lub do arystok racy i 
lub do mieszkańców wyzuauia ctarozakonnego. 
Ozy to dobrze?

Warto by też było aby magistrat nie był na 
wpói był grzeczny dla płci pięknej i kazał na 
przyszłość lepiej salę oświecać. Ośm płomieni —  
to za mało na tak dużą salę. jak  jest 3al* r a 
tuszowa. Mrok stąd panujący, nie dobrze od
działywa jak  na słuchających tak i na prelegen
tów; nadaje odczytom coś ponurego, ospałego, a 
przytem żadna zpań w takiej ciemności, nie mo
że zrobić hot&tek, w razie gdyby tego zachciała.

—̂  Ze sprawozdania czynności Wydziału 
Towarzystwa bratniej pomocy słuchaczy uniwer
sytetu lwowskiego z r. 1870/71 podnosimy ten 
fakt, że Towarzystwo w tym roku mniejozym, niż 
kiedykolwioli cieszyło się ndzielem c z lo n k ć w ,  w y-  
d z i t ł  w swych staraniach o dobro, nawet o byt 
Towarzystwa wi iz :ał się aawsze w swem zadaniu 
o s a m o tn io n y m ,  n a p o t j K a ł  zawsze i wszędzie na 
brak prawdziwego zajęcia się, na brak niemal 
życzliwości ze strony kolegów.

W celu pomnożenia funduszów Towarzystwa, 
urządził Wyuz.ał bal maskowy i bal wspólnie z 
wydziałem „Czytelni akademickiej."

Jak świadczy sprawozdanie Kasowe; powię
kszył się także #  tym rokn fundusz pożyczkowy 
przez energiiezne upomuienia o zwrot zaległych 
pożyczek, które w znacznej części niepozostały 
bez skutku. Nakoniec składa Wydział najserde
czniejsze podzięKowanie tym obywatelom krajn, 
którzy bąeH-to przez jednorazowe aa tri, bądżt, 
jaKO członkowie honorowi cele iCgo Towarzy 
siw i popierać chcieli, a mianowicie: W p. Kio 
basie, p. n-ieymowskioma, ks, Pohoreckiemu, dr. 
Ksaweremu LisKe i dr, Leonardowi Piętakowi. 
Jeżeli w tym roku liczba członków łmnorowyck 
okfi szczuplejszą a d  w innych, ;to »,uka»
rfałety pfzycsyn’ «nuUwg<j Tego objawu m tern, 
ż( »yci*ia! r»KJze wdzięciny jeżeli k to . mu do- 
briąwęląie ehee w pomoc przyjść, nigdy nie u- 
dawal si§ no sroaków, które co u»jmniej o n_- 
trętność graniczą

S t a n  m a j  ą t k u :  Ogólny sta r majątku wy- 
ńoBi przeto obecnie: a) W funin&zn żelaznym 
2367 złr« 17 cnt., b) ty funduszu zapomogowym 
148 zlr. 96 cnt.; c) w funduszu pożyczkowym 
4495 zlr. 7 ct. R areu  7011 złr. 20  ct.

Czesłatv Nieu/iado.nski, 
prezes,

W ładysław  Seredom ki, 
wiceprezes.

—  Ministerstwo wojny nadesłało do obu 
miniąwuBljW «brpuy krajowej wykaz kantyncrensj 
rewutów b a  r. l8 v 2 . W roKu tym wziętycł ma 
być do- Wojskr, 95 .474  rekrutów, a 9 .517 do re
zerwy. Z tegu na Przedlita.wię wypada 56.185 
rekrutów ,-5.618 rozeryistów; na Węgry 39.289 
rekrutów, 3 ,927 rozerwistów.

—  Węgierski Matuzal. • Ze ktoś dożyje
wieku 90 lub 100 lat, jest w naszym wieka 
zchorzaiym oKoncznością godną wspomnienia i 
podO ju . Dnia 5 stycznia 1724 zm arł jednakże 
w Tęmusvarze człowiek liczący lo b  la t wieku!! 
Piotr Csertan, tak się nazywał ów starzec, u ro
dzony 1059 roku w lenmsyarze. Nawet w pó
źniejszej starości był dosyć jeszcze czerstwym, a 
mimo to że trzymał się niecu pochyło, był słu
szniejszym od swego ayna, który żył także lat 
1 0 0 / Csertan zył w trzech wiokach; żył buwiem 
za czasów Karola V, Ferdynanda I, Maksymilja- 
na Ił, Rudolfa I I . Macią,a I I ,  Ferdynanda I I ,  
Ferdynanda I II , Leupolda 1, Józefa I  i Karola 
VI; na krótti czas przed zgonem, kazał go je 
nerał hi. Paweł Wallis odportretować.

—  L  Drezna donoszą uam, iż wkrótce na 
rzecż Towarzystwa „Dobroczynności" rozpocznie 
s j  czoreg odczytów, a mianowicie znany zasz
czytnie z badań na polu historyczuem pan Ka
rol Bor. Hoffmann czytać oędzie: „O najdawniej
szych grobach królów polskich," pan Buszczyń- 
ski, autor lz ie ła : „O upadku Europy,* czytać 
będzie o Rusi; pan Czesław Pieniążek o autor
kach pomkieb i Duchińskiej, a pan hr. Enger- 
stróm o Lineijszn.

-— Stanisławów. Z koncertu danego dnia 
19. 'lis . pada l « 7 l ,  przeznacza Towarzystwo mu
zyki w Stanisławowi© na wsparcie szkoły Bati- 
gnolsl iej sumo 70 złr. wat. aUstr., Którą to su 
mę rowuoczośuiB na ręce szanownej Redakcji prze
syłamy z prośbą, aby się zechciała zając się prze- 
Błanieir tego grosza wdowiego na miejsce prze
znaczenia.

Od Wydziału Towarzystwa muzyki.
Stanisławów, 20. listopada 1871.

Dr. Ignacy K am iński 
prezes.

Lwd w, z Izby han iłowej 
dnia 22. listopada 

11. Akcje za ^ztukę- 
Kolej gal. Karola Ludwika 

„ Lwow.-Czerń. Ja sy 
Banku hip. gal. z wpł. 50% 

krajów. Z wpł. 40% 
II. Listy zuat. za 1Q0 zl. 
TuW. kred. gal. 5% w. a. 
To w. kred. gal. 4% w. r>. 
B nku hipot. gal. 6%
Gal. zakł: Lred. włość.
I l f .  Ouligi zn K  u z łr. 

Iudeinuizauyjue galic.
Poż. głod. z r. 3863 po 7% 

IV. Monety.
Dukat holenderski 
1'ukat cesarski 
Nanolcondur 
Pól irnperjał rosyjski 
jlubel rosyjski Stel rny 
tubel ro yjuki papierowy 

Prudkia b iL tr kasowe 
Srsbro

Wiedeń d. 2C listopada 
''w picrj pbuatwa a w tr . 
b% r»nta ao itr. w. a.

,, ft ,, trebiom 
P łJ jc ife M i i ,  1839

płacą żądają
złr. wal. 1.

260 00 261 00
170 00 171 25
122 00 123 5"
00 no 64 ’ffo

83 50 84 00
73 50 74 25
88 75 89 15
90 50 91 50

75 75 76 50
00 00 uo 00

5 52 5 61
5 5; 5 62
9 26 9 35
9 45 9 60
1 81 1 90
1 59 1 6i
1 74 1 76

116 50 118 00

5S 05 58 15
67 65 67 7u

289 00 290 CO

Pożyczka loter. z r / 1354
» „ „ 1860
'> ,, 's64
u pódatt. t ' i .  1864

rthv7 "?s1jaTOlb dorujn. Oblig. lademniz. gal,
” buków.

AkojC bankowe.
Anglo-austrjacki >
Centralny bana 
Kredytowy z kłaj
Eranko-Austrjackie
Galic. d la  handlu i prŁ(?m. 
Generalbank
Hipoteczny ińnk galicyjski 
Krajowy bank galicyjski 
Narodowy b aiu . młtrjaoki
VeTeinsbaak

Akcj1 przemysłowe.
Budoz.nicz. Towarz. anstr. 
Borysł. Petiol Comp. 
Worstpr. iłand. GcsełL 

Akcje kolejowe. 
Alfiudzka L
Karola Ludwil i 
Półnufla. ł  jrd faan li 
Franciszka Józeia

pl.'C„ 'żądają
złr. wal. a.

92 00, 92 50 
09 80 100 20 

199 00439 50 
000 0 (J 00 00 
12 1 00 123 50
75 25 
73 25

268 25
55 oo:

308 30 
120 W' 
000 00
90 00 

OOO 00
00 00 

814' 00 
102 00

91 90 
00 00 
31 50

75 75 
74 00

263 75 
| 57 00 
303 50 
120 25 
100 00 
“1 UO 

000 00 
00 00 

820 «0 
102 50

92 10 
00 00 
32 50

50 186 00 
-61 50,262 50
niw oo 
210 75

*no 00 
21i 25

— Wykaz żiaarłych osób dc 21. listopaa!
b. r. le fesa  Manoeka, żona stolarza, lak 54, na
walę serca. W aciaw F nisl«r, woźny wójta, lat
48, nr Ę rig tha siabość. Mateusz Smieżyński, 
zarobuiki la t 46 , pa zapalenie piuc. fiarceli 
Joecki, konduktor, la t 48 zastrzelił się. A na
stazja Niżnik, zarobnica; la t 50, na suchoty.
Karol Kaaąsiewicz, zarolnik, la t 58 , na suchoty. 
Jan  Jastrzębski, zaiobuik, la t 31 , na brigtha 
-słabość. JIelen<. A d ir jc r ,  zarobnica, lat 29, na 
raka. Eliasz Kapała, przy pelicji, la t 22, na
tyfus Jan  Fazan, ułan, lat 37, na tuberkuły.
Franciszek' bkowiońaki, inwalid. la t 6 5 , ze sta
rości. Marja Thoma, córta oficjała, 3 miesięce,
na suchoty. Antonina Czubata, córka kondukto
ra, lat 5 , na kur. Zuzanna llnbel, córka sługi, 
lat 6, na zapalenie płuc.

Gfoapohllratwo prasBcyd i  hstiidel.
W iedef d. 20. listopada 1871. H. dz.- 

sinjszy targ  przypędzono wołów besarabkkich 
1715 między t»m: 120 galicyjskich stajennych, 
węgierskich 940, reszta innych niemieckich pro
wincji, razem 30 5 5  woiów. Targ był zaraz z 
rana ożywiony na stajeune woły. Plauono ta  
galicyjskie stajsDne cetn. 34*/, zl. ■ -  35 zł., 
węgierskie stajenne 34 zł. dc 3 5 %  zł., besa- 
rabskie woły paszowe gorsze 29 zł. —  30 zł., 
lepsze po 31 zł. —  32 zł., 300 wołów li
chych besarabskich zustało niesprzedanych. Na 
przyszły tydzień spodziewamy się bardzo mało 
paszuwych wołów.

J r K rzyszto fow ie  
Caffe Stierboeei Leopołdstadt.

Oaiatuie wia-iomoścl,
Drlegtd nasi fedai powrócili wczoraj, 

drudzj wracają dąiś z Wiednia. Sytuacj;, 0- 
becną w Wiefiiiu Kfdśli nasz w tępuy *.rty- 
kuł, UH bardzo dobpych oparty informacjach. 
Drugą, połowę tc-go obrazu potamj jutro.

Pozawczoraj odbywała się konferencja 
księcia Adolfa Ańerspergi z koryfeuszami 
central istów. Dzienniki wczorajsze donoszą, 
źe centraliści zgodził: się na program księcia 
Auerspe”g  My znowu z dobrego źródła wie
my, źe kc. Auersperga nie wzywano do na- 
k tJcij *■ programu, lecz źe ma wskazane 
główne zarysy programu rządowego. Zape
wne na podstawie tych zarysów przedłożyć 
on mógł program swój. Jeźel zaś ułożył nie 
na podstawie >ych zarysów^ lecz inny, wła- 
snj prugram, to naprzód przew.d.aieć można, 
iż i jego misja się rozbije, tak urno jak hr. 
Kellerspęrga. We Wiedniu nie było wiary 
dń wczoraj, «bj Auerspeig mógł przyjść do 
steru. W kołach dobrze poiniorniowanych 
panowało przekonanie, że dotychczasowe mi- 
nistorstwo prowizo-yczue pozostanie u steru 
aż do zwołania Rady państwa, bo żadne pró
by utworzenia przedtem ministerstwa nie po
wiodą się. Dopiero po zebraniu Rady pań
stwa 1; większości j jaka się okaże, wytworzyć 
będzie można nowe ministerstwo.

W ślad za wiadomością . o odbytej kon
ferencji Auersperga z wiemoceutralistami po
dają już dz enniK centralistyczne skład spo
dziewany przyszłego ministerstwa Auersperga. 
t  o dziwu, podają ten sam skład co dawniej, 
gdy Keliersperg miał zostać prezydentem mi- 
Ttitrów. Z tego widać, iż pragną te dzien
niki, aby skład taki przyszedł do skutku.

Hrabia iudiassy na dni kilka miał dzi
siaj wyjechać do Pesztu.

Ażeby przeszkodzić zamierzonej u gory 
ugodzie z FoLkam i, a mianowicie sparaliżo
wać wpływ hrabiego Andra^segc w tej spra 
wie, pojawiają się ciągłe w pismach c* Dua
listycznych artykuły , przedstawiające iż ur. 
Andrassy przygotowuje wojnę przeciw Mo
skwie i w tym celu Galicję radby przemie 
nić w zawiązek przyszłej Polski, jako najdo
godniejsze narzędzie do wpjny przeciw Mo
skwie. Daremnie p°.szreńskie dziennik: zby
wają te argum entacje, przedstawiają dare
mnie, źe ugodę z Galicją, uważać potrzeba 
jako jedyny możliwy sposób utrzymania rzą
dów parlam entarnych i Konstytucjonalizmu w 
P rzedlitaw ii; cenkaliści ciągle wysuwają 
swoje insynuacje i dziwna rzecz, w W iedniu 
panuje przekonanie, ze hr. Beust nie jest 
obcy tym. insy nuacjom. Dotąd panował ten 
zwyczaj w Austrji, ze ustępujący m inistro
wie musieli natychm iast opuścić Wiedeń, 
ażeby przeciąć wszelką agitację przejiw  no
wym. Z Beustem zrob.ono wyjątek, i oto by
łyby skutki. Dla tego przyspieszono m.ano- 
w inie gc posłom w Londynie, aby m usiai 
natychmiast tam  się u lać .

Czy intrygę przeszkodzenia ugodzie z 
Polakam* będą prowadzić centraliści dalrj u- 
trudnianicm w utw orzeń'u się m inisterstwa J,' 
i w zebraniu się Rady państw a? C*y ks. 
Adolf Aueisperg pójdzie za ,ch ranami i nie 
przyjmie programu ułożonego u góry, lecz 
swój własny postawi? Zdaje się, ie  w ta 
kim razie prowizoryczne ministerstwo pozo
stanie aż do zwołania Kady państwa-

Lwowsko-Czerniow. JaMT
Rudolfa
Siedmiogrodzka
Staatsbahn
Południowa
Tramwaj wied.
fcapkowska
Węgierska północno wden. 

wschodnia 
jjg ty  zastawne. 

Galic. bank hipoteczny 6% 
Bank w.MŚciańsk. galicyjski 
Tow. kred. ziem. gal. 4%

n v ”, ” 0 'oBiuik nar. anatr. 5°/0 m. k.
n ** 5°/0 w. a,

liodeneredit w srebrze 5°/ 
„ w. a. 5°/0 

Kol obi. s pler. 5%  
od h  i ;  orc. urebr.) 

Alfoldzka kolei 
f  aidynanda północna 
u.arola Ludwika dawn.

» „ z r .  lo67
Lwow.-Czerń.-Jas. z r. 1867

l  B B * 1H- I U.
Sodolfa

płacą [żąaąją
zrr. wal. a,

16940
160 Ou 
173 75 
393 00 
199 10 
l/ó uo 
169 25
161 50 
87 10

88 W) 
90 50 
73 00 
83 00 
%  50 
92 00 

1(M 40 
86 55

17C
1 6 :
1.74
394
199
„<23
162
162
87

89
91 
75 
83 
97
92 

104
87

92 75 
105 20 
105 pO 
100 50 
90 75 
fll 60 
W O'

50
50

*25
UO
30
25
75
00
30

00
00
00
00
00
50
80
00

93
105
1*16
101
91
S2
90

Siedmiogrodzkie; 
roiudniowej kolei 
Państwowoi kolei 
(Tu% podat. prot srebi.) 
czeska zachuania 
EiżDiety nowa 
(10% podat., prot, w. a.) 
Elżbiety dawna 
Pordyaandrt północu. m. k.

u * b w. a.
, f a» ie ry  lo tóry lne 
E»sy Zakh.da krędytoWOgo 

Kuuolfa.
SUiiiarawuwskie 
Regle rieb 
ur Palfy 
ks. Bal
nr. St. 'Genois 
hs Windikchgratz. 
Waidstein 
ks. Klary

Dewizy (S-nue.ięez^e.) 
Hamburg 100 mafk! b. 
Paryi źOO frans 

00 liOBdyw 10 fL nśer.
25 Franki 100 zł oL w p. N

rR rą żądają 
złr. wal a.

90 00 90 25
UO 60 410 90
135 50 136 50

96 75 97 00
000 OJ oot 00

96 7b 97 50
H U 92 uO

8 0 00 89 90

166 00 186 50
11 (0 16 OD
24 00 26 00
14 00 19 00
27 Oi 29 05
41 35 42 50
81 50 32 00
23 00 25 00
21 (X 22 00
36 Ot 38 00

86 75 86 85
45 15 45 25

kU> 90 m W-
9b 85 98 S5

N» wtorka.wem posiikd/.typju tow arzystw o 
nauKOwe krakow ską przyjęłc prawie bez 
zmiany dział 1IL  IV. i V. pro jek tu  sta 
tu tu . We czwartek ma nastąpić zatw ierdze
nie protokołów z poprzednich posieazuń i wy
bór Zarządu Towarzystwa.

W edług dzienników f rancuskich, w ko
łach urzędowych, uwzględniając liczne żąda
nia rozwiązania Zgromadzenia narodowego, 
przygof owują projekt, według którego co rok 
peunu  część deputowanych zmieniałaby się — 
tym sposobem Thierf zostałby dożywotnim 
prezydentem, bo według prawa przyjętego 
przez Izbę, dopiero wtedy przestaje on urzę
dować, gdy zbierze się nowe Zgromadzenie 
naroaowe

W łoskiemu parlamentowi przedłożonym 
być ma zaraz p» jego zelran iu  na wyraźne 
życzenie króla projekt do prawa o religij
nych siu warz jszeniach. Prawo to wprowadzić 
ma większą jasnosć w stosuneK rządu z W a
tykanem .

WediTg telegrrm u z Nowego Jo rku , kon
sul szwedzki na Hawannie został wygnany.

Telegramy Gazety Narodowej.
Kffrlsruhe d. 21. listopada. Sejm 

otwarty. Mowa tronowa kładzie nacisk na 
tę okoliczność, źe mimo wojny skarb 
państwa jest w poi^dku. Nie okazuje się 
potrzeba zażądania na użytek potrzeb pań
stwa nowych podatków krajowych.

B e r l in  d. 21. listopada. Rajehstag- 
zatwierdził ełat dia marynarki. Minister 
wojny oświadcza, iż rząc. myśli na dziś 
tylko o postawieniu floty w stanie dru
gorzędnym, nie zamyśla zaś o rozszerze
niu planu zakładania floty, jak również 
n.e myśli o skróceniu terminu, zakre
ślonego dla utworzenia floty.

L o n d y n  d. 22. listopada. Książę 
Wałi: (naetęuca tronu) zasiab*.

N o w y  F o r k  d. 22. listopada. 
■Przygotowano świetne przyjęcie dia W iel
kiego księcia moskiewskiego Aleksego 
Powitał go jenerał Dix Carewicz Aleksy 
rzekł: Przyjaźń między Zjednoczouemi

r Stan? m a Moskwą jest tak silną i 
trwałą. :ź nic jej zamąci; nie może. 
Alekcy odjeżdża jutro do Wrshingtonn w 
odwidzTy do prezydenta Stanów Zjedno
czonych.

P e s z t  22. listopacL. Na posiedze
niu izby niższej min’ ?ter spraw wewnętrz
nych odpowiada na interpelację co do 
mianowaniu. Niesdtbów nadżapanami w 
Nowym Sadzie i Zomborze, jak i co do 
zakazu owacji dla Mileticza. Mianowa
nie nadźepanów jest prawem korony. 
Zresztą miano wania wspomni me odbyły 
się w duchu ustawy narodowościowej. Co 
do Mileticza zamierzone były demonstra
cje, które byłyby wywołały przeciw de
monstracje. On jako minister nie śeierpi 
nigdy demonatracji prowadzących do pod
żegania nienawiści rasowej. Paulofies u- 
pr«Jza aby mu ju tro  pozwolono odpowie
dzieć ministrowi. Izba przyzwala.

Z a g rz e b  d, 22.' listopada. Na 
zgromadzenie partji ministrów przybyło 
około 200 osób. Zgromadzenie wybrało 
komitet, który ma wypracować projekt 
organizacji partji w całym kraju.

Pociąg kolejowe na stacji lwowskie
Podzam cze.

(Podług zegarr lwowskiego.)
Odchodzą 

do Brodów i Złoczowa o g. 9 m. 11 rano.
„ „ 12 „  12 łriec.zór

Przychodzą
ze Lwowa z Brod. iZłocz o g, 6 m. 53  wieczór.

* * 2 „ 19 w nocy

jKursa wiedeńskiej Giełdy
z dnie 2 2 . listopada 1871 

roCzina 2 min. 0 0  popołudniu.
W isde ń . Akcje franko-austr. 124A 0. Wę

gierskie kredyt. 127.50. Anglo-apstr. 2 7 7 .0 0 . 
UnibuBbank 267 .50 . Kolei Karol* Lud. 259 .75 . 
Kolfej siedmiogr. 79 25. Kolei p^łuan. 202 .20 . 
Kolej Alfolda 186.25. Kęlei Llżoieiy 249 .00 . 
Kolej lweweke-CŁ^T* o w. 170 .00  Węg. Nurdost 
165.50. K**lei jńlnodufej 218 .00 . Kolei Rudolfa 
lGy.OU. Vim J r  łka iwtbann 125 .50 , Indemnizacje 
galiojjŁjio 75 .25 . Losy z roku 1864 143 .50 . 
Usposobienie: mocne.

godzina 6 min. 5  popoludn.u.
Wiedeń. Akcje kolei koszycko-oderber^skiei 

191175. Akcje kirdytiw e 3 0 8 .8 0 . Akcje banku 
angm-austr. 276 .20 . Bauku o b ro tn eg o  191.50.

259 .50 . Kolei południowei 
202 .00 . F ran io-austr. 123 75 Losy tur. 6 8 .lo l 
Ak ąebauu? buduw. 99.70, Losy 99 .50 .
Kolei państw , .rej 395  5 0  E aaka av».ązK. 233.00. 
Napoleondor 9 .32 . Eolei Łupk. 162.25. Rubel 
rosyjski 1 .6 0 ’^ .  Usposobienie: mocne.

B e rlin . Ruble papier. 8 2 % . Akcje kredyt 
1 7 6 % . Lombardy 115 ‘/2 Gal. ak r 111. Ko
lej państwowa 226  Rumuńską 4 4 ’/% Bauk- 
nofy austi. 8 5 15/ , s . Usposob.: słabsze.

-Wracłrw. Fuzenic. 102, żyto 72, owies 33 .

JS aiosłana.
O ś w i a d c z e n i e .  E. & E, Emanuel B ur- 

liugton G arlens Londoa.
Skład prawdziwych amgielskich zegarków 

złotych .i srjbrnych z fabryki nadwornego liwe- 
rantai Jej Mości królowej Wikiorji. znajduje Bię 
jedynii wyłącznie u pana

P H IL IP P  FROMM 
we TVieduiu, Rotentni1 insi a  .,1 nr. 9., przeto 
waąystkit pod ty pi nazziakuw  X  innych skła
dach sprzedawane zagai.ki są fałszywe.



SUCHOTY
»»s ą d epo vi(KZZCj czeMl 

wyle«ieuła“.
PodtTm tytułem wyjdzie broszur:, popularnA 

traktująca o leczeniu gzuźlicy (Taberculosis)i 
i wielu innych rodzajów Suchot i spoi zewn:o- 
nychztam iż słabosti płucowych, żołądkowych, 
liszek, „elit, niemniej szkrofulicznych hemoroi- 
dalnych i nerwowych.

W broszurce tej wrkazany będzie sposób 
j znawania tych jhbości pc aymptomaiach 
wcześneg* zapobiegania icl wybuch )' i dalsze
mu sze.zeniu się, niemniej pojedynczy, do i._ 
tury każdego alabago, tegoż konstytucji ciała, 
temperamentu, wieku, i symptomów, zarnoso 
wany sposób leczenia tych słabości zapom ogi 
naturalnych środków domowych i ziołowych, 
odpowiedniej dyjety, troskliwego pielęgnowania 
i prawidłowego zachowania, dążącyci uo w zmo 
cniema organizmu , czyli uatroju wnętrza ciała 
naazego, przeistoczenia słabe — a względnie za
każonej brwi i soków żywotnych, usunięcia krwio 
toków kaszlu, gorączki, potów nocnych, bazaen- 
ności i t . d a dopomag .jących do nabrania ciała, 
wzmocnienia mnszkuiów, nerwów i mięśni i na
dania im elastyczności, która do wypełniania 
prawidłowych funkcji jest niezbędną, tez porady 
lekarza i wszelkich oetrych i drastycznych środ
ków lekarskich i aptecznych.

Bliższe czczegóiy wskaże lnserat poprzedni 
w Gazecie Narodowej z dnia 26. października 
r. b. Nr. 325 umieszczony, Jrzedplacę w kwo 
cie 2 zł., przyjmuje autor

A d a m  C ie le s k i ,
3431 2—3 w Jarosławiu.

F. S. EARDASZ
w r  r  i i  o w  i i :

naprzeciw kościoła Katedry, nowy Nr. 9.
O Ł Ó l f K r  S K Ł A D

PŁÓTNA i GOTOWEJ BIELIZNY.
Otrzymał i poleca 

po iajU ii.Ia i. owu Azych cenach
S 1® 15 ATa porę zimową
ciepłe k a f t a n i k i ,  s p o d n i e ,  
s k a r p e t k i ,  pońc  zo i/hy , k o s z u 
le llauelowe, białe b a r c h a n o w e ,  

wełniane k o ł d r y  (Kocyki),
takie otrzymał

z P A R Y Ż A
wielki wybór najnowszych k r a w a -  
t e k ,  c h u s t e k  j e d w a b n y  ch  na 
szyję (Cachenez), jedw abnych k a f 
tan ików , s p o d n i  i najnowszych 

wstawek do koazuł. 
O b s ta llliik i na bieliznę i zamówie

nia u? prowincje uskuteczniam jak naj
spieszniej i najaknratniej. 3532 1—6

50 sztab wózków
( R c l iw t ig e n )

do sprzedania,
zupełnie w dobrym stanie, z fabryki pruskiej, 
że skrzyniami, krzyżami i całym przyrządem. 

Wiadomość u p. Chodorowskiego W B ara
nowie przez D ęoicę. 3550 1—3

N akładam  księgarn i «T. K . Żapańskiego
w yjzło dzieło pod ty tu łem :

Historja Kościoła S\v. 
katolickiego

napisana przez
X . J .  B .  D e l e r f a

w ydanie trzec ie , znacznie pomnożone,,w iwJcn 
tomach — Tom 1. str. 470.

Do wyjścia tomu d r u g i e g o  , co nastąpi 
w ciągu 4 miesięcy, ceni. dzieła stanowi się 
na 7 zr. 6u c. w. a.

Po wyjściu dzieła cena podniesioną będzie 
do j L zł. 40 ct. w. a.

We Lwowie, Samborze i Drohobyczu w księ
garniach 3426 3—8

H A K O I A  W I L D A .

Kamienica
w Z ł o c z o w i e  z wolnej ręki do sprzeda- I 
nia. Bliższa wiadomość udzieli adwoLat C z e -1  
m e r y  l i s k i  we L w o w i e .  3531 1—3

F A B J lŁ f E I J T Y t l B lS  W
ZAKŁAD PRZEMYSŁOWY

C. JHiyPP, aptekarz? w Hamburgu, poleca: |

Śrofck przeciw tasiemcowi,
pewny i zagwarantowany.

Ceno pudelka I zł. 25 c.

P r o s z e k  p r z e c iw  k u r c z o m
epileptycznym, używany dotąd z najlepszym i  

skutkiem przeciw padaczce i kuruzom epilep
tycznym, pudełko 1 zł. 40 c.

Pi gu łk i trzeci w I iszajom 
1 wyrzutom naakórnym

pudełko 75 c.
Główny skład we LWOWIE w apt. pod 

srebrnym orłem ZYG RUCKERA 3199 7— 12

Ant. Pawlikowski
Ikr. U M ycyn y  i C h irurgii, 

magister Akuszerji.
Zajm uje się aknszerją  i leczeniem  chorób 

kobiecych i dzieci. 3491 1—5 
Mieszka przy ulicy Krakowskiej, Nr. 24 

Ordynuje pd 10—12 i po południu od 3—4.

Sikaw ki cgitióyre, 
| ogrodowe, kiszki.
! pompy, wiadra 
j ogniowe Przy- 
l r z ą d y d 1 a J 
s t r a ż y  
ogniowej.

W m .

KNAUST

Fabryka urządzona 
w roku 182?. Gwa

rantuje. lllusti o- 
wnne cenniki 

bezpłatnie.

w  W i e c t u i u ,
Leopold itadt, Miesbachgasse, 

J5 , gegeniiber dcm Augarten.

L, 687. (2 -3 )

K o n k u r s .
Pi aadc Sekretarza z obowiązkiem pełnienia I 

s łu ż b y  Policji Beiyizora przy urzędzie gminnym [ 
w Dobrnmil” z roczną płacą 400 złr. w. a. 

jest do obsadzenia. Podania mają być w po-1 
trzebne allegati. zaopatrzone i do dnia 10. gru
dnia 1871 do Urzędu gminnego wniesione.

Naczelnik gm iny.

Handel galanteryjny

W ładysław a Bączkowskiego
przy placu św, Ducha we Lwowie,

poleca wielk skład komisowy prawdziwej karawanowej
t m

N a j s k u t e c z n i e j s z e  l e k a r s t w u
ze wszystdich dotąd znanych przerw

t ę p  

i  c h i

PRODUKTY FARMACEUTYCZNE
z F .bryki

p p . Rtontreuil braci et Coffip
w Clichy la (Jarenne pod jraryiem 
CUKiEBKj C i TWA.ROWE, łatwe do 

zażycia dla dzieci, niezawodny środek 
przeciw robakom.

MAGNEZJa  ANGIELSKA H EN SY S 
bardzo skuteczna, przyjemuego smaku. 

PŁVN zwany ACIDE PHENIQUE prze
ciw ukoszeniu owadów i gadów jado
witych Cl 13 20—24

SE1DLITZ POWDFRS z etykietami ati- 
gielakiemi po cenach nadzwyczaj uizLicn.

We Lwowie i w Krakowie w apię- 
kacb p. P. Mikolascha i Trauczyńsk lego.

emu słuchowi 
orobom uszów

przez Fijałkowskiego}, specjalistę wb Lwowie:
1. C e r a m c n  s z t u c z n y  przeciw plynieniu 

macerji, szumowi, naroślom w Uozach ltp
2. u i u . t a n i  g ł u c h o  w y  przeciw zgmoie- 

niom i stwardnieniom jbłón, mianowicie 
gdzie jest suchość w uszach, szum , tal 
nazwane zatkanie i t .  p.
Skład główny na Galicją u p. RuekoTH 

we L wo wi e  i u p. T raaozyń^klegy w 1T i a- 
ko w ie . Cena jednej dozy z instrukcją w trzech 
językach złr. 2., za opakowanie 15 ct. 3ł81 2—?

L. 4491.

K o n k u r s .
Celem obsadzenia posady cymentnika 

w mieście Kołomyi za roczuem wynad- 
grodzeniem feO zlr. w. a rozpisuj 3ię 
nmiejszem konkurs do duia 2. gr. 1871.

Chcący'o tę posadę kompeiować, mają 
sie oprócz innych świadectw, wykazać 
świadectwem uzdolnienia z l/rzędu cy- 
mentnraego lwowskiego lub krakowskie
go i swą prośbę w powyższym terminie 
do tutejszego Magistratu nadesłać.

Od Magistratu miasta.
Kołomyja lo . listopada 1871. 3506 s—6

Cierpienia szyji 9
C horoby 

w kr z t an l  i w us tach ,
leczą

Cukierki Dethaua*
Niezawodny środek przeciw cierp:;nior> 

szyji, zgadze, chrypce, słabościom w orga
nie spl- wu na szkarlatyno, wrzodom i opa
rzeniom w ustach, oschli wic du polecenia 
kaznodziejom, nauczycielom i śpiewakom.

Niedopuszaczją oddechu cuchnącego, usu
wają z ust pozostały niesmak po paleniu t y 
toniu, i nadto uchylają działanie merkurju- 
szn na zęby.

Elixir do zębów, 
projFJtek do zębów , 

pasta do zębów (opiat.)
Dethana.

Te środki do utrzymania zębuw ; przez 
świat elegantki nadzwyczajni? cenione, są 
wyborne iui środkami do toalety i codzien
nego czyszczenia zębów. Wzmacniają mię
śnie, nadają zębom czystość białą, wzma. nia- 
ją  teko w niudopnszczają zarazy i zgnilizny 
uśmierzają natychmiast ból zebcw i usuwają 
zapalenia w nutach. 3107 1 1 - 4 8

Składy : P srls , Apofheke von Dethau, 
Fotoourg St. Denis Nr. 9 ).. we Francji, w 
apt. pod srebrnym orlcm Z Ruokera " re Lwo
wie . w znaczniejszych aptekachzagranicfr

A S T M Y
Duszność, Chrypka, Katary zadawnione, wszel 

kie cierpienia kanałów oddechowych, ustępują 
szybko i aiezawodnie pu użyciu Rurek antiaąt- 
matyeznych p. Levasseur, kp^ekarza. 19 rmj 
de la Moniia_j w Paryżu. 3451 C—24

Dostać można we Lwowie w aptece PP. Mi- 
kolasch; w Krakowie w aptece p. Treuczyi.- 
skiego; w Btq lach w aptece p. Kullak Vi War
szawie w ak łila jh  aptecznych macn-jałów pp, 
Ferd. Aug. ( rałlego i Ludwika dpieesa.

T e r a *  w y e t ł o  * d r u k u : 
an< '

( w y d an ie .
3. bardzo pomnożone

da

i)\e  *e » f t ;

GiJin; vion‘lt mli 
fu r gehe itne K rankk e lteu

(beson de r s  Sckw&che)  ron
Med. Dr. BisfenZ,

SLadt (Judemplatz). KarrBntff&n* 13, im 2..6tock. 
O r d y n a c ja  co dz ienn ą  od 11. do god s in y .  

U d i . c U  t a k i e  r a d  l e k a r s k i c h  p n e z  k oreapo n -  
denc je  i w y sy ła  l e k i .  (R ea  p o b ran i a  p o c z la . )

SelbslbehandluDg geheimer Lanki ‘‘ti;
Necessaire AntibleriwTheene 12—50

de leazen ia  bez  pumfiŃcy l e k a r z a  r z e r z a c z k i  , z a -  
w i e r a  po tr zebne  o b ja śn i en ia  i le k i wr&z z  pou 
cz a jąc a  i n s t r u k c ja .  Do naby c ia  w  z a k ła d z i e  ordy- 
nacy jn ym

N d . Dr. B i a c u z ,
M itglied der W iener medlc. F acu llitt ect. e c t ., 

W ie n .  C n r r e n i t a s a e  N. )2 .
Cena 10 zt .  w .  a.

z c. k. nadwornego handlu herbaty

Piotra Hofera "w Wiedniu.
Najprzedniejsze gatunki prawdziwej karawanowej herbaty znajdują 

się na składzie w orygim.lnyoh pakietech 
3497 i -3  po 3, 4, 5, «v zlr. w. a.

plecenia z prowincji uskuteczniają się najspieszniej.

W  WrzeCuiu r. 1870 otwartą iiostala

w Drohobyczu
mi ł iyn k u ,  p r z y  handlu p .  K A R y L A  B A Y E I 1 A

FILIA KSIĘGARNI KAROLA WILDA
•wraz ze &KJLA1*131VK N U T  'H K M Ń N Y C H ,  tudzież

C Z Y T E L N IA  (WYPOŻYCZALNIA)
k s i ą ż e k  p o l s k i c h ,  u i e m ł e c k i e b  i f r a n c u s k i c h .

F ilis ta  zaopatzzoną jęBt stosownm do potrzeb miejscowycli, szczególnie obficie zaś

w książki szkolne; polskie,* ruskie i niemieckie,
Klasyki greckie i łacińskie, tłóm aczenla  i kom entarze takowyAi, mapy i a tia sy  geografi
czne, globusy i t. p .; wjzystko

po cenach stałych najtmiarkoivareS2ych. 3181 6—8
Wszelkie zamówienia wykonywane będą s p i e s z n i e  i j a k  u a j a k u r a t u i c j . ,

Leczenie elektryczne.
Dr med. Z a łu A u y ,  który od 18. la t ti-udni 

się leczeniem clektrycznem i zakład takowegoź 
w Wiedniu mzez 12 las utrzymywał, mieszka 
obecnie we Lwowie, w rynku 1. U  i oidynuj'e 
tan allopatycznie jak olekt.-ycznic codziennie 
od 10—12 i cd 3- 4  godziny.

Leczenie elektryczne ża łnych bólów nie spra
wia i najckutecznnjszym jest środkiem na Jabe 
nerwy i osłabieniu tak  całego orgarizmu ja 
ko i pojedynczych organótr, szczególnie żołą
dka genitaliów; na błędnicę, bicie Serca, 
astmę, irrytM je spinulne, paraliże, na rev 
matyzm i gośćciuwe słabości, na Lól głowy 
migrenę i wszystkie bole nerwowe i.kurczowe, 
na słabości heowroidaine i szkrofuliczne , na 
słaby słuch i głucnotę a osobliwie .a olali o 
oczy i ślepotę etc. 3416 fi — '

OEPURATIF 
d u  S A N G

PLUS D E

COPAHU

W skutek przebudowania, znajduje się od 35 lat umieszczony
w (loinu niż. austr. kasy oszczędności, Wiedeń , Tueł.l;iu-
ben 2, a osobliwie }

w wielki wybór kościelnych przyborów
zaopatrzony handel

to w a ró w  z to tu ic z y c h  i ju b ile r s k ic h  
J o s e f  R e i i i e r s  E r b e u .

od grudnia 1871 r.

Kohfmarkt N. 7. w Wiedniu.

B io w o  R e s t a u r o w a n a

kaw iarnia te a tra ln a
A. ŻMUDZIŃSKIEGO i M. KOSTECKIF60.

Podpisani zawiadamiają szanowną publiczność, że już obecnie zaopa
trzyli powyższą swoją kawiarnię w najrozmaitsze przewyborue artykuły do 
picia i jedzenia a to :

w U i k l e r ^  krajowe i zagraniczne, s ł a i n p a i i y  w większych 
i mniejszych butelkach, M a d e i r a ,  i tk a la g a ,  C h c u r j - .  B o r d e a u x ,  
na butelki i kieliszki; tudzież

Wina austrjackie i węgierskie,
w piwo Sehwechackie i Okocimskie.

Z przekąsek wyliczamy : s / .y j ik ę .  o z ó r ,  p w lę ń w ic ę ,  s a l a m i ,  
s a r d y u k f ,  s e r  e m e n t a l s h i ,  j a j a  g o t o w a n e ,  c h l e b  z m a 
s ł e m  i t. d. tudzież
B e a i i f f a t e a k  i  B u l i o n  g o r ą c y .

Artykuły powyższo będą zawsze w znacznym zapasie począwszy od 
t~iaz przez c?lą zimę, (szczególniej podczas redut i balów w Karnawale.) 

Szczególniej zalecamy Snumwnej Publiczności naszą

F iilję  C u S iD ia i (obok powyższei kawiarni)
z elegancko urządzonym S a l o n e m  d l a  ł k a m  i niepalących tytoniu.

W Cukierni tej dostać można obok wyżej wymienionych artykułów 
o każdej porze ś w ie ż e  c i a s t a ,  l o d j r  tak latem jak i zimą; w naj- 
ldpszym gatunku c u lc r j - ,  C K o k o la d k i  różuego rodzaju , o w o c e  
s m a z o u e  krajowe i zagraniczne, nakoniec wielki zapas s t r o j n y c h  
p u d e ł e c z e k  f r a n c u s k i c h .

Powyższa Filja Cukierni przyjmuje wszelkie zamówienia na

j icczyuii świąteczne,
jaKv/ też pieczywa na uroczystości okolicznościowe ; sporządza wiec torty, 
Lody, galarety, cukry  wystawne i t. p

Polecając się łaskawym względom Szanownej Publiczności zostajemy 
zawsze na jej usługi

uniżeni
3479 3-4 a. Żmudziński i M. Kostecki.

C A lltla  H A R N I i d T
ru szn ik a rz ,

w
Wiednjtu 
Mferiahil- /■* , £  
ferstrasse 

N. 18

utrzymuje 
zawsze 

dobrze zao
patrzony 

skład

i artyku łów  do polow ania, własnego w yrobu .
Dwurtime strzelby:

hankastrówki z najl. luiarni damast. od 100 zł. 
zwykłe u _

Lefoszówki najlepsze „ „ B
„  e ■»Kapslowki najlepsze „ „ „

„ zwykłe „ l  B
„ ,  0 rurkach Żelazn. „

F o je d jd k l:
Lankaztrowlci o rurkach dam. lub stal. „ 
i? ? w ? w u  „ „ „
Kapslowki „ , „ „ „

„ zwykłe o rurkach żelazu. „
Ó3tre n boji do LanK astrow et 

1 Lefoszówek 
z dowolnym śrutem za 100 aztnk:

ł. jakości II. jakości I III. jakości 
kaliber 12 zł. 6.— zł. 5.50 zt. 5.—

14 „ 5 75 „ 5.25 | „ 4 75
16do28 „ 5.50 „ 5.— | „ 50

Ślepe naboje d o Ł ankastrćw ek  
i LeJozzówek 

za 100 sz tu k :

80
75
40
35
24
15

60
28
I t  ,

7 ;

II. jakości I III. jakości 
zł. 2.20 ' zł. 1.90
* 2—  | „ 1.70

. . . .  , ł .80 [ 1.50
T akie  r  uboje c w szysiliicb ke;ibrdvr. 

294 10 - 78 Z papendeklu za 100C sztuk . . zł. 1.—
.li u pokryte papierem 1000 sztuk „ 1.40

I. jakości 
kaliber 12 zł. 2.50 

14 „ 2.30 
1 6 -2 8  „ 2.10

Zupełne p rz/bo ry  na naboje do Łauka 
strówel i Lefoszówek:

Z drzewa . 3 zł. 50 C.
„ metalu 8 „

Salonowe strzenoy odtylcowe: 
Systemu Floberta 6m/m

„ „ zwykłe z ru r
ką żelazną z ł 18.—

„ „ wykładane
srebrem i wy- 
rzynaną k jlb. „ 24 - 

„ ' „ naboje z kulą 1 r
100 sztu): . „ —.60

„ „ naboje ze śru
tem 100=ztDk*„ 1.6o 

Odtylcowe rew olw ery 6 -s trza łow e, 
doskonaftj konstrukcji

9m/m

k  22.—

„ 2 8 . -  

„ 1.80 

2.50

Syst. Lefaucheux kal. 7m/m 
Zwykły gatunek zł. 12. — 
piękn. ozdub iwyrz. „ 15.— 
wyłożone złoom , 
wyrzynane z drze
wa hebanów, lub 
z kości słoniowej „ 18.—

9m/m 
zł. 1 3 .-  

„ 1 7 -

21

12m/m 
zł. 14. -  

„ 1 9 . -

Ostre naboje do rewolwerów:
24.-

7ni;,n 9m/m 12m/m 
zwykły gatunek zł 2.50 zł. 3.—  zł. 3.50
dh’Sle ^  ’> 3 ~  » 3’50 ” 4’— Przerobienie Kapslówki na Lefoizówkę

wedle systemu i.ozdoby zł. 35 dc 45 zł

Już nie potrzeba trotera!
Angielska połyskująca

pasta kauczulowa
do najtrwalszego, umjplę kniej. 
h z - go i najtańszego zapnszrza. 

nia w w e lk lch  podłóg.
Ten n a j k o r B y s t , , i e i !* ^  w y n a l a z e k

odróżnia rię od wielu do zapuszczania używa
nych lakierów itd.. szczególnie przez to że 
Etutkiem nader jzczęaliwie udanego składu 
chemicznego, w połączeniu z kauczukiem pa 
sta nabrała włai Awej c i ą g ł o ś c i ,  co zapewnia 
jej trwałość, przeto podłoga nią zapuszczona 
u r ą g a  w w e l k i m  i n i s z c r e n l o i n ,  aprz> 
jakiejkolwiek ataranności kilka łat pozostaje 
piękną. : 3241 8 —12

G ł wny Skłid  dla Galicji, w K r a k o w i e  
u p. Jak 'Joldwassera, przy ulicy Grodzkiej 
Nr. 70. Filia w Tarnowie u p. B. Rinałlh/tibia.

Stanowczj" sposób leczenia
chorób płciowjch, wszelkich wyrzu

tów, ran byfiliTytznych
Dra. CHABLE w Paryżu rue Vivienne, 361

Skuteczność syropu 
roślinnego bezmerkurjal- 
nego przeciw liszajom, 
synlitycznym ra r  >m, za- 

nieczyszczeniu krwi, t “k stanowcza się okazała 
że ją  dzisiaj 6U.UU0 listów dziękczynny :li ze 
w szystkich stron świata jak riajzanzczytniej 
popiera. 340? 4—24

Przyjemnego smaku a 
w swem działaniu łago
dny syrop Cytrynianu 

_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  ielaźa Dra. Cbable do
(tziś w użyciu będące, a trudne do zażycia , \v 
skutkach zaś swoich wątpliwe kabeby i kopa- 
wy z rzędu lekarstw wy piera. B^dź w spryco- 
waniach, bądź iTewnętrzuio użyty, pokonywa z 
pewnością wszystkii nieznośne dolegliwości, 
jakiemi są : rzerząrzki, uplawy, osłabienie ka
nału, otoki pęch rza.

Z powyżej wymicnionemi, specyficzaemi 
środkami, łączy się jeszcze maść przeciw L 
szajowa prcperacja do kąpieli mineralnych 
(Bainc lninerau t) , maść przeciw hemoroida1 ia. 
pigpiłki wyczyniające ze krwi zarazę.

VYe i.wowie jedynie w aptece Piutra 
Mikolascha, w Brodach w aptece p. Kallaka 
w nrakuwie w aptece p. TrauczyńsLLego.j 
W Warszawie w składach im.torjałow apte
cznych pp. Eerd. Aug. Galiegoi Ludwika 8piessa; 
w Poznanin w apt Dra Mankiewicza.

Pierwsfa nagroda 
medal złoty. Iw it-n czo iio  n agrod am i Pierwsza nagroda 

inedal srebrny.

przez Wys. des król. rząd 
w ie lo k i - o tb ie  w y p r ó b o w a n e

PRZY M Y K A D Ł A  na

r  wyląc-znio uprzywilejowano
i  j e d y n i e  n i e z a w o d n e
PR Z E C IĄ G  PO W IE T R Z A  

do drzw i i okien,
które w skutek twojej nieprześcignionej doskonałości, tudzież w uznaniu wyśmienityoł 
swoich przymiotów i taniości c;n przy tegorocznej powszechnej niemieckiej wystawie 
artystyczno-pizemysłowej w Wirtcmbergu, utrzymały pierwszą r.agmdę r  dal złoty a 

na ostatniej wystawie wiedeńskiej niemniej pierwszą nagrodę medal crebrny.
Tc przem/kadła na przeciąg powietrza lobione »ą z bawełny , polakieiowane 

na biało, brunatnu-czerwone i w kolorzo dębowym. Każdy może je podług mojej in- 
itrukcji przytwierdzić u okien lub drzwi , tak żc otwieraniu i '.umykaniu t tkowych 
bynajmniej nie przeszkadzają.

Cena w,.lka koloru bi ił»go do okien 4 cnt. z ł  łokieć, wnłka zaś do drzwi po 
b i 10 cnt, za łokieć, czerwono-bninatna i koloru dębowego do okien po 5 cut. łokieć, 
do drzwi po 7 i 11 cnt. za łok ec Zaopatrzenie jednego okna średnich rozmiarów 
wypadnie najwięcej na 5C cnt.

Zamówienia z prowincji Vv wielkich i diobnycl. ilościach, spełniają się jak naj
rychlej, a nr każdej przesyłki dołącza się drukowana instrukcja. 31031 3 - 1 0

W  Wiedniu Kolowratring Nr. 12 w sklaazie fabrycznym.

. . . .  J - P W b t a a r a  I Najwfiększa o szczę-|
Właściciel przywileju i fabrykant.! dność drzewa

Grnpa
l o s ó w

I.

Ochrona przeciw 
zaziębieniom.

wino toniczno-przeczyszczające krew
P P .  B tO N T R E U IL  w  P A R Y Ż U .

Wino to, w którego skład wchodzi jedynie Salsaparylu i Chinina , czyści krew, wzma
cniając siły chorrgo. 1’ozbawione własności drażniących, właściwych wszelkim środkom 
lekarskim kiew czyszczącym, działa fonicznie na biorę śluzowa io'3dKa, obuara fpetyt i mą
twią trawienie. Zapisują je lekarze z pomyślnym skutkiem w słabościach udzielających się, 
niedawnych i zastarzałych, przeciw wyizutom naskórnym i skrofulicznym i ogóle we 
wszelkich chorobach ze zeps a ia krwi pochodzących. 3119 2u— 04

We Lwowie w aptece p. M i k o l a s c h ;  w Krakowie w aptece p. T r  a u c z y u s k i e g u .

Patentowane piece
do wypalania

“ g i ł ł ,  cementu, wapna, gipsu jakoteż d< in- 
nych przedmiotów przemysłowych wszelkiego 
rodzaju, urządza 3451 3—8

i* v i  ł  Ł f f i r r ,
Baumeiiter 4  Civil-lngenl«jr in Berlin.

Przezemliis aoatarczane dowody techniczne 
zniosły natert Hofl nunna na piece kręgowe, ą 
robota w moich piecaoh jeat wyoatmejsza a arzą- 
dzenie i proWadz nie 0 połowę tańsze jak 
g eca kręgowe. — Ustanawia u  ajentów.

‘/.im  i i a  zamiC|scows (lakże rc | i  a-,jc w ysy łają  się  za nailaslaniem  gotów ki rychło . W szelka broń 
fest wyf)i u o w a a a  l . a  dobre wykonanie i dalekouosnosć gw aran tu je  si — K usznik rze i handle brnni
o t r z y m u ją  p r z y  w io k s zem  k u p n ie  s to s o w n y  r a b a t .  ‘ 3347 5 —6

15 głównych, w y g ra n ych  ®
było ju i wypłaconych na l osy p ł a c o n e  r a t a m i  u podpisanego domu bankowego.

L o s y  w y p ł a c a n e  r a t a m i
w korzystnem zebraniu na najbliższe ciągnienie I. Grudnia, i. o tycznia, I. i 15. Lutego.

3 “/„ 4 0 0  (Y iziiU . l o s  i u r e c K i ,  ciągnienie . 
n  ud nia, rocznie 6 ciągnień, głów. wygr. fr. 600.000,
300.000 itd.

5 0  z ł r .  l o s  *  1 8 6 *  r . ,  ciągnienie 1 Grudnia, ro
cznie 5 ciągnień, głów. wygr. zlr. 250.000, 200.000 itd.

5 0  z t l .  l o s  l i r e m .  ciągn:en. 15. lutego
rocznie 4 ciąg., gl w>f4r- “ • 250.000 200.000 itd.

I n s D r n c k i  'tyrolski) lo s ,  ciąg. 1 Stycznia rocznie 
4 mag. g łu„..a  wygrana złr. 30.000, 12.000 itd.

U r i in ś w s s - J i i  lo s ,  ciągnienie 1 lutego, rocznie 4 
ciągnienia gtówi.a wygrana złr. 120 000 60.000 itd 

S a s h o - J ł l e i n i n g r a s k i  lo s ,  ciągnienie 1. marca 1 
rocznie 3 ciąg., gtó\y. wygr, zlr. 45.000, 30.000 itd, >

Cena p o y i * f j  grupy losów wynbśi w zupełności tylko 34 rat miesięcznych od 
1° złr. — W obce'powodzenia, jakiego te losy doznają, „mżna przynuszczut ie  war- 

ć kuisowa tej giupy losow po ukończonej wpłacie wyższą bedzie. aniżeli wynosi 
cena kupna. * 3511 2—4

Zaraz po złożeniu pierwszej ra ty  i wśród wpłacania gra nabywca 
z u p e ł n i e  s a r n  iwa w s z y s t k i e  w y g r a n e  

losów wymienionych w tej grupie, a otrzymuj0 takowe stopniowo wedle postanowień 
wyrażonych w kwicie. Wśród w s p ł a c a n i a  przychodzi w posiadanie oryginalnych 
losów. Ża złożeniem pierwszej raty i należytości stemplowej 2 złr. 55 ct.) raz na 
zawsze, otrzymuje się kwit spłaty ratami^ ' kt irym serjA  numera łosów są wypisane, 
i który zapewnia właścicielowi ppwyższe korzyści.

‘ Wszelkie w Austryi istniejące losy tak pojedynczo, jako też w dowolnie zesta
wionych grupach sprzedaje na raty.

W tej grupie losów 
gra sie rocznie na 3 8  
ci<|ic*iienlacli na 
g.ó.wne wygrane 3  
•n ilio itG fr i prócz 
tego otrzymuje się 
wśród w p ł a c a n i a  
przeszło 30 franków 

procenta.

H Edwąrd Eiirst, dom bankowy w Wiedniu, Steohansplafz.. |

Zaproszenie zakupna nowo wydanych InspmekcGb (tak zwanych) Losów TyroisScIcb,
które, jak to poniżoj objaśniamy, lepsze są jak gotówka a których pierwszo i najbliższa ciągnienie nastąpi już 3. stycznia 1872.

Niżej podpisany kantor wymiany pozwala sobie szaiiuwnyin odbiorcom oznajmić, że przez stolicę insbruck zaciągniętą pożyczkę 1. miliona zl w 
iyjął, upraszfjąc jirzytcm, aby tak w celu kupna tych losów, jakoteż po objaśnienia do tejże się udawano.
Krótkie zebranie niektórych kurzj ści kt ire ta  pożyczka nastręcza

na siebie
3493 1 -1 2

ŁOISJ T * . - . 1 gilin lioilll " J b ----- . . .   ’ ------ — — » v ,  - — ------   --- —
4  Ponimo, że głóv>ne miasto insbruck przyjęło n a  siebie obowiązek spłaty tej pożyczki, które pod każdym względem daje dostateczną pewność, 

poręczyło nadt > miasto oę pożyczkę całem swojem ruchomem i n ie r u c h  mem mieniem, sądownie oszacowauem wyżej 80G.G0C złr., ręczy onp także pobiera-
ńemi dodał kami gminnenii, przeto niają te losy zawsze zapewnioną wartość i są Ra równi z podobnemi innemi losami. 

Ażeby szanowny..? P- T. oduiorcom wykazać, jaki dowód miał podpisany kantor
1 "" ■___  1  l..niriViaA (16 ho CT1AI on1*<inrloórT 7 7- r

o wartości i powrośpi tego efektu jako kapitału zakładowego,
wszystkie od dz.siaj dozdecydował s ię  tenże, iedną czę ść  t j d i  iosów  w  ty m  celu z a t r z y m a ć  do własnej sprzedaży z tem oznajmieniem i z o b o w .ą z a n ie m ,

I- slycasnia 1872 pojeilyliczo kupione losy po 3 0  zł. w. »•
(jak długi zapas wystarczy) w przeciągu jednego roku t. i. włąc^rie 1. stycznia 1873 przyjmować to losy po pełnej cenie kupna 
:;0 zł. w. A, przezćo.każdy kupiciel tego losu nic nie ryzykuje, bo w nn w prz. ciągu roku może niemi płacić wartoi ;i 30 złr., a przytem 
gra prze? 4 ciągnienia na główną wygrano 30.000, 12.000, 10.000, 1000 iid

Dosy te sprzedają się bez oboi.iązku odknpu, po dziennym knisie w podpisanym kantorze, obecnie po 26 zl. Losów tych
można dostać po kuisie dziennym w innych kantorach w Wiedniu tudzież na prowincji. Ażeby kupno tych losów każdemu ułatwić, 
podpisany kantor Wyłączył pewną część tych losów, i sprzedaje takowe za spieką w ratach miesięcznych po 1 zlr., przeto po wpłacie
nierwŁzej raty w kwu ie 1 n r. i przepisanej taksy stemplowej gra się na najbliższe ciągnienia na wszystkie wygrane. Bówmeż obo
wiązuje się podpisany kantor na -a ty ’ kupione losy, po zupełnej wpłacie odkupić w przeciągu '8 dni p0 pełnej wartości.

ędziewj 
roku takowe po cenio

Podpisany kantor zapraszając P. T. odbiorców do zakupna tnk korzystnych losów Tyrolskich, sądzi (ponieważ przeznaczona ilość ,o=ów do sprzepaży na raty, wnet lodzie wyczerpana) 
ie  mało Kto °ię znajdzie, by sobie jnden lub kilka losów nie kupił zwłaszcza, ie  się nic nic ryzykuje, daremnie grywa się przez cztery ciągnienia, a po upływie n ' 
kupna spieniężyć może.

Dc łaskawych zlecer zamiejscowych uprasza się o przysłanie prócz należytości za los jeszcze 30 ct. na lisy przydających ciągnień ff r  1872, kzóre odesłane będą franco, 
d~ podpisanego kantoru wymiany.

Wechselstube dor k. k. priv. Wiener Handelsfoank yormais Job. c. Sofchen in*wien, Graben, Nr. 13.
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